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Lwów 9. maja.
Ramo już nazwisko hr. Anarassego, przy 

pominające antecedencje polityczne tak nie 
zgodne z szaolonowemi, oficjalnemi zapatry
waniami owych sfer, które chcą zawsze 
byó „bardziej cesarskiemi od cesarza" jest 
inj solą w oku. Od początku zawiklań na 
Wschodzie, żywioły panslawistjczne i re
akcyjne podały sobie rękę, by usunąć tak 
niemiłą im osobistość od kierownictwa spraw 
zagranicznych. Pisma broniące obydwu 
tych dążności, od dwóch lat codziennie to 
puszczają, to' odgrzewają pogłoski,  ̂jakoby 
ta pożądana dla nich zmiana wkrótce na
stąpić miała. Cała trudność leżała zawsze 
w braku następcy, o którymby uwierzono, 
że może być powołanym do objęcia teki 
spraw zagranicznych, i że stanie się narzę
dziem polityki przychylnej Moskwie. Obe
cnie, jak widzimy z dzisiejszej naszej ko
respondencji wiedeńskiej, upatrzono takiego 
nhstępcę w hr. Potockim, który zdaniem 
imszem, jakkolwiek nie miał dotychczas 
sposobności okazania, iż powołanym jest na 
męża zdolnego wyprowadzić nawę państwa 
z mielizn i raf otaczających ją do koła, ni- 
czom znowu nie zabłużył na to, by naj
bardziej krótkowidząca, jakoteż najmniej 
życzliwa monarcbji partja, stawiać go mó
gł* jako kandydata do teki, którąby rada 
wi i; ieó w ręku bezwzględnego zwolennika 
Moskwy. Oo najmniej/ przypuszczamy, że 
hr. Potocki, jakiekolwiek niuże mieć zdanie 
o utosunku Austrji do Moskwy, nie podjął
by się takiej mioji. Cała też kombinaoja, 
o której donosi nasz korespondent, a która 
tfc ie wraz z innemi kaczkami dzienni
k a -bidemi buja sobie swobodnie po Wiedniu, 
nif wszelkie znamiona wierutnego fałszu. 
Trudno pojąć, jakimby sposobem z pomię
dzy dziewięciu ministrów przedlitawskich, 
jeden tylko dr. Ziemiałkowski widział n.e- 
bęspieczeństwo, grożące monarchji, gdyby 
za> uugurowano na zewrgtrz politykę, któ
rej tas* kri, byłoby /skipienie nr Andras- 
sef nr. -^tockim. geniusze nie rosną dzi 
ko w <!lal?r'-etach przedlitawskich, to pra 
wda, ale też i geniuszów nie potrzeba, by 
poinaó, że skier owanie na tory przymierza 
zNnsfcWą byłoby dla Austrji samobójstwem. 
Tkig warzymy też, by trudności ugodowe,

: -k wielkie, mogły w rządzie wie- 
ae1 s-'in wywołać taką opozycję przeciw 
hr dh rassemu — wszak ustąpienie jego 
nie tylko nie usunęłoby żądaii węgierskich, 
ale owszem, powiększyłoby jeszcze scysję i 
zniweczyłoby wszelką nadzieję ugody. Dla
tego te« powtaizamy, że pogłoskom tego 
rodzaju nie dajemy wiary, i zwracamy u- 
waprę na tę okoliczność, iż świeżo właśnie 
władza bezpieczeństwa w Galicji wpadła na 
trop agitacyj nieprzyjaznych państwu, któ
rym pomimo socjalistycznej ich barwy, rząd 
carski wcale nie jest obcym. Wobeo tak 
jawnych dowodOw nieżyczliwości sąsiedz
kiej i wobec nietajf.nych już wcale dążeń 
M tskwy do zaboru prowincyj tureckich, 
graniczących z Austrją, zwrot polityki au- 
sb ackiej ku Petersburgowi byłby tak ko- 
l©alnym nonsensem, że pomimo znanej 

zypowieści o państwie „nieprawdopodo- 
3ństw“ możność podobnego zwrotu wy- 
lOza się sama z siebie.

Bezpłatni asfeultanci
i praktykanci sądowi.

(T. A , P r n e m y ś l  8. maja. Po pomno
żeniu oezpłatnych posad przy sądownictwie, ma- 
1117 w wschodniej części kraju obecnie 40 bez
płatnych posad auskultantów & 67 posad prakty 
ksktów; to znaczy: 107 ludzi pokończywszy 
sto * prawnicze i poddawszy się przepisaaym 
egzaminom, pracują ciężko bez żadnego wyna- 
r mdzeiia, karmiąc się jedynie nadzieją, że mo- 
że -  może po latach kilku nie ominie ich upra
w ione adjatum w kwocie 500 złr. rocznie. — 
o iowLko więc młodzieży przy sądownictwie 
staje się coraz bardziej niezuośnem, zwłaszcza 
obecnie gdy po niedawno przeprowadzonej or
ganizacji większa część posad obsadzona młody- 
fei lndźm> i o pomnożeniu sił przy sądach nie ma 
motT), wskutek czego zaledwie 10 do 15 posad 
rccznie się opróżnia, a w takim stanie rzeczy ów 
Praktykant bezpłatny, którego los umieścił a 
pijrwszych szczebli drabiny hierarchii sądowej, 

Wszelkie widoki czekania 6 lub 7 la t  na ja
ki taki plon swej pracy. — Stosutki te  uienor- 
miinB mogą w najbliższej przyszłości bardzo 
< 1 udliwie wpłynąć na cale sądownictwo krajo
wa pod względem moralnym, ood względem nie
zawisłości i bezstronności sędziów.

nas bcwiem w kraju jest najpierw bar
dzo mało ludzi zamożnych, a potem doświadcze
nie nas uczy, że zamożniejsi nie garsą się do 

NąinWiictwa, ale mając środki po temuy szukają 
ą tcie itd iie j m tiej żmudnej i ciężkiej pracy, al- 

też wcale uiepracują zbijając bąki- — Takim 
t ęc sposobem przeważnie młodzież bez majątku,

po ukończonych studjach prawniczych s*uka pra 'y  
w zawodnie sędziowskim. — Gdy zaś młody 
człowiek bez majątku 'uświęciwszy się raz temu 
zawodowi, musi, dajmy na to tylko 3 lat czekać 
nim jego praca da mu jakie takie utrzymanie, 
rzecz naturalna, że w ciągu tych lat trzecn, nie 
mogąc żyć słowem Bożem — bo dzis już nawet 
manna uie spada z nieba ala praktykantów, musi 
chcąc nie chcąc zaciągać długi, bo oeaąc przez 
6 godzin dziennie zajęty w urzędzie, nie jest 
w stanie po za urzędem na chleb zapracować — 
Gdy żyje bardzo skromnie i oszczędnie, potrze
buje na swoje utrzymanie co najmniej 300 złr. 
rocznie, zatem na bezpłatne trzylecie 900 złr., 
którą to kwotę oczywiśeie pożyczyć misi u lich
wiarza nie taniej jak na 36 procent, a gdy no 
trzech latach otrzym ije wreszcie oczekiwane ad- 
jutum w kwocie 500 złr. rocznie, ma już z do 
liczeniem lichwy 1500 złr. długu, od którego 
znowu samej lichwy 540 złr., zatem więcej jak 
c&łe jego adjutum wynosi, — płacić nusi.

Ziiowu więc idzie adjutum na lichwę, na 
życie pożyczać trzeba, ł  dług lichwiarski wzma 
ga się jak lawina, która mu potem wisi przez, 
całe życie nad głową, grożąc m u  co chwila zgnie
ceniem. Nie pomoże mu iuż wtedy, że po upły 
wie znowu lat kilka otrzymuje 110? zł. rocznej 
płacy, bo to go już wtedy z rąk liohwiarskioh 
nie uwolni; bo tych trzecn latach bezpłatnej pracy 
wiedzie za sobą niewolę całego życia, a wpadł
szy raz w rece lichwiarzy, całe cycie rfa nich 
pracować muśi, oddając im większą częśo swego 
ciężkiego zarobku. — Gdy więc stosuiki w sądo
wnictwie się ni0 zmienią, są wszelkie widoki po 
temu, że najbliższa generacja sędziów będzie w 
ręku lichwiarzy, cc za sobą zupełny upadek są
downictwa krajowego pociągnąć mnai. — B i py 
tam, czyż sędzia nękany przez tych pasożyów 
bpoieozeństwa naszego może byó niezawisłym? 
Może się uchronić od różnorodnych wpływów 
możo się uchylić od pokus nęcących go widoka
mi wyswobodzen a się z pod ciężkiego jarzma 
niewoli? Zatem już przez wzirląd aa przyszłość 
sądownictwa krajowego należałoby tea nienor 
malny stan sądowniotwa zmiani\

Jednakże nie tylko te wuględy, ale słu
szność sama, ale sprawiedliwość domaga się u- 
sunięcia i polepszenia tych wadliwych stosunków.

Okazał się brak sił w sądownictwie krajo- 
wem, jakżeż temu zaradzono? Oto pomnożuno 
trzy  posady radców nadwornych we Wiedniu i 
kilkanaście posad ansknitantów i praktykantów, 
ale bezpłatnych w ktaju. Trzeba jednakże wie 
dzieó, że c' bezpłatni urzędnicy robią to samo 
co płatni, mają sobie po największej ozęa> i po
wierzone czynności sędziów, bez nich sądowni 
ctwo by się nie obeszło, i jeżeliby nie znaleźli 
się taoy, co bezpłatnie pracować tnu izą , byłby 
rząd zniewolony utworzyć posady płatne. Pytam 
się więc, czy t  > jest sumiennie, czy to wywiera 
wpływ moralny na ogól, jeżeli państwo, korzy
stając z nędzy w kraju, z braku zajęcia w in
nych gałęziach, siły młodzieży naszej wyzyskuje? 
Dawniej, gdy nam nasyłano urzędników yon 
Drausen, ze wszystkich stron św iata, nie przy
słano nam pewnie żadnego anskultanta z Gza- 
slau, albo z Jung-B unzla,, któryby miał oDo- 
wiązek dla kraju pracować darem u e , dlaczegóż 
naszej młodzieży nie ma być wymierzona spra
wiedliwość? Pojtnnję, że praktykant nim się na 
nczv zastósowauia teorji, me może w czasie swej 
nanki żadaó wynagrodzenia; ależ bo praktykanci 
i auskultanci nasi już poSm iesięozo , pr ik ry  
re załatwiaia czynności sędziów, dostarczają pra- i m aj, Wiec w seeM . prawo i , -
dania za swą pracę stosownego wjnapodzem a. 
Słuszność i sprawiedliwość przemawiają za tom, 
by wszystkie posady przy sądownictwie były 
płatne i by praktykant tylko tak dłiu by <•- 
wiązany do bezpłatnej pracy, dopokąd pracy pro
duktywnej dostarczyć nie jest w stanie.

A  dalej pytam: czy słusznie jest zęby Kraj 
dostarczał bezpłatnej pracy właśnie sądownictwu, 
które się opłaca wła nemi dochodami, a które 
tak po macoszemu jest traktowane. Bo przy
patrzmy się tylko, oto: młodzieniec piłuj i mo
ralny uczył się przez lat 16 o głodzie i chło
dzie zarabiając przy fen* mozolnie na swe wy- 
żvwienie, kończy studja prawnicze, robi mnó
stwo egzaminów, zgłasza się wreszcie n wrót 
sprawiedliwości, niosąc swą sumienną pracę -  
a tam jeszcze lat kilka czek&c mu każą ua li 
chy kawałek chleba. Drugi nieuk, wypędzony z 
czwartej elemeitarnej klasy, wstępuje w 16-tym 
rokn życia do poczty lub telegrafu i dostaje 
1200 złr. już wtedy, kiedy tamten jm ysta je
szcze ani zamarzał o lichem adjutum, czy to «pra- 
wiedliwier... K toś powie, widoki ma przed sobą! 
Widoki to problematyczne, widokiem nikt się je
szcze uje nasycił, a nim słońce zejdzie, rosa o 
czy wyje.

K toś może zarzuci, ze ci wszyscy bezpłatni 
auskultanci i praktykanci, nim zostali przyjęci do 
sądu, byli obowiązani przedłożyć i przedłożyli 
r< wersa, mocą których ich rodzice, k.ewm lub 
przyjaciele, się dostarczyć im Mtrzy-
mania az do czasu, gdy adjutum będzie im na
dane; złożywszy więc rew ęrsa, nie mają prawa 
domagać się wynagrodzenia za dostarczoną pra
cę w sądzie. Zarzut taki jednakże byłby cr. naj
mniej niesłusznym; bo pominąwszy już tę okoli- 
czn >śó, że młodzież wstępująca do sądownictwa, 
pochodząc po największej części z rodzin nieza 
możnych, przedkłada wprawdzie owe rewersa, 
ale tylko dla dopełnienia urzędowej foi malnośei, 
jest przytem jed iak  zniewoloną, pomimo owych 
rewersów, sama się starać o utrzymanie swoje; 
pominąwszy powiadam tę  okoMcżnośó, a wzią
wszy na oko tylko ową część młodzieży, która 
ua podstawie owego rewersu od swej rodziny 
rzeczywiście utrzymanie odbiera, to każdy to 
przyznać misi, że i rodzina tej mniejszej części 
młodzieży sądowej jest p ikrzy wdzoną Albowiem 
rodzina, dawszy synowi utrzymanie przez lat 
16 celem iuutałceaia się, gdy ukończonemu pra

waikowi dam jeszcze zapewnienie utrzymania, 
to czyni to w tej nadziei, że on, jako człowiek 
wykształcony, będzie mógł już wkiótce, może 
po upływie kilku miesię y, stanąć o własnycn 
siłach, jakżeż zostaje w tych swoich nadiiejach 
zaw.odzioną i pokrzywdioną, gdy się przekona, 
że ciężar utrzymania syna musi ponosić jeszcze 
lat kdka — Był dalej do nip dawna jeszcze przy 
sądownictwie naszem zwyczaj, że bezpłatuych 
auskultantów i praktykantów nm przenoszono z 
miejsca, w którem mieszka osoba dająca im u- 
trzymanie w naturze, co było zupełuie słusznem, bo 
oczywiście łatwiej człowieka ntrzymaó przy so
bie i dać mu utrzymanie w naturze, aniżeli u- 
trzymywa^ go po za miejscem swej siedziby i 
bjjć. zmuszonym gotówką go wspomagać. Dziś 
ten sprawiedliwy system' żbienmao; ^Jadza prze 
łożona przenosi bezpłatnych auskultantów i prak- 
tj kantów bezwzględnie z miejsca na miejsce, 
gdzie potrzeba tego wymaga, zastępując mmi 
b ak s 'ł płatnych; j  taki bezpłatny auskultant, 
który miał utrzymanie pr?y niezamożnej rodzi
me, będąc przeniesiony w obce m iejsce, zostaje 
bez sposobn do życ a, i chcąc nie ohoąc , widzi 
się znoszonym sądownictwo porzucić, może z 
tein gorz em pizegonan iem, że posady przy są
dach są tylko wyłącznie dla ludzi zamożnych, 
którzy, mając sro lk i po 'emu, mogą w tych 
ciężkich czasach przez lat kilka w sądzie pani- 
ezow^o bezpłatnie, i tym sposobem ginie może 
często marnie niejedna siła , któraby z czasem 
krajowego° em * zaszczytem sądownictwa

J '1 'tegc z to prawdziwcm zadowoleniem wy
czytaliśmy wiadomość w Dzienniku, ie  młodzież 
poświęcająca się sądownictwu zamierza ponaó 
petycję do Bady państwa o ulżenie jej losu, i 
mauy na izieję, nie że delegacja nusza — bo ta 
przecież u nas się nie troszczy — ale że wrogie 
nam nawet żywioły w Badzie, po rozpatrzeria 
rzeczy poprą tę ze wszech miar słuszną sprawę, 
czego naszej zacnej młodzieży życzjmy cafom 
sercem.

Konspondencjt polityeaw „Ds. Pol.”
W le d e A  7. maja..

(R  R )  Z wielce poważnego źródła dowia 
duię się , iż cale ministerjum cislitawskio ; i  wy 
jątkiem jak się spodziewać należy p Ziemiałko- 
z sk ię g ) , jsk  bjdo lak i jest za polityką para- 
leln j  oknpacji z Moskwą aa W  chodzie. Hrabia 
Andrassy ozyui wszelkie moż, bnó wysilenia, po 
piorany w tym kicrunhu przez cesarzuwę podzie
lającą sym -atji węg.erskie ku Turcji, aby po
wyższa polityka zabójcza dla Arrstrji pomimo 
silnego agitowania z*> strony stronnictwa mili 
tarneg i pod wodzą arcyksięcia Albrechta, nie 
otrzymała przewagi. Chociaż dzienniki ciągle 
dementują pogłoski o zarządzeniach wskazują
cych na bliski u lz is ł Austrii w operacjach wo 
jennych, to mogę ras upewnić, i i  wszystko jest 
przygotowane na wypadek ^kroczesia kilku 
korpusó* aastro węgierskich do Bośnji Z  Gra- 
diski mia’oby nastąpić to przekroczenie granicy 
tureckiej.

Z  radością, chociaż ? pawią rezerwą, pi da
ję w .m  także urrzymującą się stale pogłoskę, 
iż pp Czirtoryj ki i Czerkawski nabyli tutejuzy 
dziennik MorgKnpont, by go przekształcić w or- 
gan broniący interesów polskich w czasach tak 
brzemiennyoh ważnemi zmianami może całej kar
ty  europejskiej. Dziennik powyższy jak dawniej 
był wielce rozpowszechniany, tak w ostatnich 
czasach pracował tylko deficytem , i mówią , iż 
bióro prasowe za pewne rządowi wyświadczone 
przysługi pokryło nawet dług teguż dzienniki 
W wysokości 6uoo złr. Od bawiącego tu  w prze- 
jez Izie jednego z wojskowych polskich , zesta- 
jących w alułbie moskiewskiej — dowiedziałem 

l^ 4 zie wojennej w Petersburgi u-

S u t e w ^ e ^  bPraer ; L z ° i i f 6 WytlyfaÓ PT  Fbnrowiiciach z.h™ w Koigresówce i
ski W Kons *antvQ,V -^ m u jący  się legion pol- 

4 powinienby ziomków
naszy ,h ponczyc ,^co i,Q uczynić wy pada, choćby 
n_-wet poboż*y ^za* miał ich wykląć, rż opu
ścili szeregi ty c h , k t ó r z y  według tego organu 
cierpiącego na k a ta ra * ^  bor wwatywno ultra- 
montańską są obrońcami (?!) c h rx tśd 'ń,„t m  Na 
wypadek ustąpienia hr . AndrassyVgo, coby było 
lientyczLe z rzucaniem sie Austrji w objęciaATó- 
skwy tekę minjstrr spraw zagranicznych ma 
objąć namiestu* tralfecji. rzecz, ozy p.
Potocki zgodziłby się takow ą przyjąć ? Daj Boże, 
by nie.

(Zdanie u»*ze ” ^iadn^jrściaoh zawartych 
w mniejszej korespondencji Wypowiadamy w ar
tykule wstępnym- Prz- Bed.) ^

p e t e r s b r ]  i8 5. mais
Temi dniami nastąpiła , iw konfiskata i

wzbronienie wychodzenia, ty ii 
roku, jednej z gazet tutyjszych, a mianowicie 
Eunskawo Obnzrmj'i (pi^wsze t.^  hy ły . Ootos, 
Birżewyja i Piet ersburiJciia Wied > »), Przyczem 
zdarzył sie ciekawy wypadek, rzucający światło 
n* usposob:enia, dążności i stosuiki tutejsze. 
K siążę Miedz.czerski, konserwatywuo liberalno 
chrześciańsko-carski liberał ozy też konserwaty
sta — bo doprawdy już uie wiem jak go zde
finiować, słowem człek i r® .Meco postrze
lony peijodycznego pisma Orazaanm, donosząc o 
niełasce ministerialnej jaka^ Kmakoje Obozrenje 
spotkała, w yazif się, że Ru*» Obozr. zostało 
skonfiskowane za p e w n e  ' l s y i u & c j e  w felie
tonach. W net p- Grzegorz G r » _ d o w . » k i j  
redaktor skazanego pisma pyta u Naszyi,i Wie
ku księcia: „Zkąd wiadomo księciu Włodzimie
rzowi Mieszczerskiemu, że Russk^je Oboznuie 
wzbronionen zostało za p e w n e  i n s y n u a 
c j e  w felietonach, gdy motvwa wzbronieuia nie 
są m tie nawet w^aome, jako me wyłuszczoue 
wcale przez p. mi&mtra w rozkazie zawieszają
cym me piżmo?"

Rzecz je^t t a k i : pan Gi&dowski w swęm 
piśmie idąc ślałem innych pism powazuiejSŁ/ch, 
domaga! się także „kontroli narodu nad czynno
ściami rządu", interpelacją więo swoją w Wieku 
zamieszczoną, nie mniej ni więcej jak tylko na
zwał księcia „zausznikom" rządu, czyli innemi 
słowy, dał temuż księciu delikatny policzek, po
mawiając £5 o ducha, właściwego raczej poli
cjantowi, aniżeli obywatelowi kraju, czującemu 
swą godność. Interpelacja wywarła wielkie wra
żenie na publiczność.

J f k  widzicie, parije coraz żywiej poczyna
ją się ścierać.

Nędza tu  straszna, drożyzna nie słychana. 
U stanowiony osobny komitet mający ua celu 
wyszukiwanie pra^y dla rąk bez zajęcia; komi
te t ?.i7f.ł się energicznie, ale czy podoła zada
niu ?...' Przy zupełnsj fi^guacj. w interesach, nie 
sposób dać praoę 1C9.000 pr iieiariat,jL*-Waiają- 
cego się po szynkach i różnych norach stolicy!

Komitet słowiański uradzii p dać adref do 
c a ia , życ.ąc mt zwycięstw. Podanie adresu — 
czego nigdy przedtem nie bywało — świadczy, 
że komitet uważa już siebie za ciało, in- tytneję, 
mającą swój głos i znaczenie w państwie, z któ
rym to głosem należy się liczyć.

Podanie adresu nie należy więc brać w zna
czeniu slużalczem Owszem , nie wyklucza tc 
bynajmniej serdecznych zachcianek komitetu za 
bawienia się kiedyś w k ousiy tua itę , a chociaż
by i w kcnweucik maleńki....

Odpuwiedź angielska na ostatni okólnik 
moskiewski.

Poranne duenniki londyńskie podają tekst 
odoowiedzi »ngielikiego gabinetu na ostatni o- 
kóln;k ks. Gorczakowa. Ułożony on jest w for
mie deoeszy nr Derby do lorda Loftus pod datą 
Igo maja. Przedwozoraj ^podaliśmy treść te 
go d o tm e iitu  w wyciągu telegraficznym, wczo
raj dziennik nasz tmieścił uwagi nad nim wf 
wstępnym artykule; j  seto jednak ak t tak  wiel
kiej politycznej donośności, iż aznajemy za sto- 
iowne polać go teraz in estenso. Brzmi on tak:

„Rząd (angielski) otrzymał zawiadomienie 
cara, iż tenże rozkazał swym wojskom przekro 
c*yó granice tureckie. Nie możesz pan, kuw iel 
kiemu swemu ubolewaniu, akcep ować wyjaśnień 
i wywodów ks. Gorczakowa jako usprawiedliwie
nie powziętej decyzj'.

„Ponieważ P o rta , pomimo odrzucenia pro- 
cokołn , Kilkakrotnie oświadczyła, że przeprowa
dzi przyrzeczone reform y, rząd (a* * ) nie moż* 
■zimo za właściwe twierdzeń gorczakowikich j‘a- 
koby odpowiedź Porfy zawiodła wszelkie na
dzieje ustępstw życzenom i r»dom Europy, jako 
też co do rękojmi wykonania proponowanych re
form.

„Sposób wyrażenia się roty nie wyłącza mo
żności zawarcia pokoju z Czarnogórą, lub też 
zobipólnego rozb-oienia. Przy obustronnej, cier
pliwości i umifi kowaniu byó mtee iż cel byłby 
osiągu:ęty. Rząd nie mógł podzielać Zapatrywa
nia że wystąpienie Rossji zgodne jest z uczucia
mi i interesam i Eurrpy.

, Rząd nie mógł zapoznawać, że ukoD 
c ntrowame wielkiej rossyjskiej armii na tsre- 
ck ?j granicy stanowi ważną przeszkodę w pacy
fikacji i wprowadzeniu reform w Turcji. Nie 
mógł on dawać wiary temu by rossyjska inwa
zja trudności usunęła i polepszyła byt chrześri&n 
w Turcji.

„Postępowanie rossyjskiegc rządu sprzeczne 
jest ze stypul&cjami traktatu  paryskiego na mo
ry któregu Rossia i inne mocarstwa podpisane 
zcbowiązmją się szanować niezawisłość i niety
kalność Turcji. Londyńskie konfereicje s r . 1871 
potwierdzają te stypulacje.

.,Gdy zatem car występuje na własną rękę 
przeciw Turcji i bez narad/ enia się dalszego ze 
sprzymierzeńcami odwołuje się do broui, usuwa 
się tem samem od utrzymującego się dotąd eu 
ropejskiego porozumienia a zarazem i od zasady 
na którą sam uroczyście przystał, Niepodobień
stwem przewidzieć skutki takiego postępowania. 
Oświadczenie Gorczakowa, że Rossja działa w 
interesie ABglii i innych mocarstw nie może li- 
.ęzyó na zatwierdzenie i uznanie ze strony rzą
du angielskiego."

Car wyprawiarycerstwo na wojnę
rramtdUmum.tyj W i,um k  ogłasza arzodowe 

spi a rozdanie o przyjeździe cara dc Kissyniewa 
i irzyjęciu, jakiem spotkany został. Nie bez in
teresu jest to sprawozdanie; przytaczamy wybi
tniejsze u s tę p y : ’ v J J

^ ar» j ftk wiadomo, przybył do K iszyiiew a 
23. p. m. wieczorem w towarzystwie następcy 
t'*onu. Kiszyniew był świątecznie przybrany; 
iluminacja, ognie, transparenta, girlandy i cho- 
*ągwie. N a drugi dzień zebrało się wojsko nŁ 
tOrze wyścigowym („Skahowom pole- ), a car z 
otoczeniem pojechał do cerkwi, gdzie spotkał go 
biskup kiszyuiewski Paweł z krzyżem , wodą 
święconą, a następnie mową, której oto wyjątki.

„Najpobożniejszy Monarcho! Ty jeden z 
wiernym twym narodem, ukochałeś ludy chrze- 
ścisńskic, gniecione stopą 'siamu, i to ukochałeś 
nie tylko słowem, ale i czynem (Jan I , 3, 18), 
i oto teraz przybywasz z najdostojniejszym sy
nem Twoim na granicę ciemięzcy bra^i naszej. 
Przybywasz, aby rozkazać wojskom Twym 
zburzyć ze szczętem, a jeśli nie zbnrzyó "fi 
szczętem , to przynajmniej wstrząsnąć do 
gruntu bramami piekła (Mateusz X V I , 8), 
które się pysznie mienią być W ysoką i P rz e 
świetną Portą Błogosławiony idąey w ’'mię P a 
na russkj Oar Prawosławny, Car sprawiedliwy 
i łagodny, Oar przez Boga strzeżony. Pan  Pa- 

;nów uwieńczył Cię już koroną uezwiędłej sławy 
Reformatora, chował Cię widocznie dla wszy

stkich jako źrenicę oka swtgf (Psalm XVT, 
8) i ustrzegł Cię iakc najukochańszego ze wszy
stkich pomazańców Swoich od w ie lk ich  niebez
pieczeństw, przeznaoj ając Cię do dzieł wielkich 
(altzja  do dwóch zamachów, Karakozowa i Be
rezowskiego, ale DisKtp Paweł powiada, że o 
ten przewidziaio i powiedziano jest w Psalmie 
C1V 16). Oby Cię Król królów nwieńezyt sła 
wą na podobieństwo tej. jaką uwieńczyt niegdyś 
Najdostojniejszego stryja Twego, Błogosławio
nego Aleksandra 1, Oswobodzicieia Euiopy; oby 
Cię nwieńczył koroną Oowobodziciela ujarzmio
nych ludów chrzeichńskich! ObyCi dopomógł doko
nać d k  dobra ich wszystko, czego tylko dir. nich 
pragnie tkliwa Twa i pefni. miiośoi dusza, i oby 
Cię napefu i wescloiu i dał dożyć wieku dłuż
szego, anteeli nawet wiek sędziwego, Twego 
Najdostojniejszego Stryja i Przyjaciela,' Impera- 
toręa '\Vilhęlma|*

Na"tern skou^y1 biskup przemowę do cara. 
Pomijając, że ciejtaifi widzieć, jakby
wyglądał „Oswobodzicie! Europy," gujby °°  hi- 
twaoh pod Lutzea i BaUtzei, nie przyszła by>a 
nieszczęsna mysi Napoleonowi zawrzeć zanie- 
szenie broni w Reicumba h> i gdyby A ustija 
me pomogłaby Moskwie i Niemcom; zostawiaj^^ 
•iftz odpowiedzialność z« wszystkie te z Ewan
gelii kompiementa bishupowi Pawłowi, bo jako 
prosty tłumacz nie biorę onej na sienie, 
cLociażby ze względów pizyzwoitoeci. bŁ>;ząc n  
nnitów których „tkliwy i pełen miłości* przyj 
szły „ Oswobodzicie) “ Słow iai, dotąd guębi, wię
zi i prześladuje. — Idzu wy dr lej w tym cieka
wym opinie.

Z  cerkwi oar id&ł się na przegląd wojska: 
14 piechotaej i 11 kawaleryjskiej dywizji wran 
z icł artylerją i td . , a nareszcie dwóch bataijo- 
nów b u ł g a r s k i c h  ochotników (nzbrojonych 
w szaspoty z Barlina pochodzące, oficerowie i 
komenda moskiewskie). Tłam ludu płuc zaieg&ł 
pogoda była chmurna, powiada relacja rządowa, 
ale jak tylko car raczył ws«*śó na Fonia, wnet 
słońce, jakby n komendę, strzeliło z poza chmur 
całym swym białkiem, i nie przestawało już 
strzelać.

Przegalopowawszy po przed iron er* obu li
nii — piechoty i ktw aletji wraz z artylerją — 
jak struna wyciągniętych, car pogalopował przecL 
śre dek frontu, stanął, zsiadł z konia, św ita tak
że, i znów się zjawił biskup Paweł w pełnych 
ornatach. Car wtedy wziął pakiet z rąk ońcera 
służbowego, i podał biskupowi pakiet. „Do mo
dlitwy!". . . .  rozległa się komenda, uderzo
no w bębny i trąby stosownie, woisko i iłc od
krył głowy, biskup wystąpił naprzód, rozpieczę- 
tował pakiet i począł czytać. Był to manifest 
carski o wydaniu wojny.

„Podczas całego czy tana  manifestu, pano
wała w szeregach i w tłumie najuroczystsza ci
sza, powiada sprawozdanie, która to cisza nie 
przerwanie trw ała i po odczytaniu, tan wszy
scy byli wzruszeni aktem, dopiero śa dni kilka 
spodziewanym i wyplądanym.* Po odczytaniu 
manifestu ciór śpiewaków zaśpiewa! „Ohrystos 
woskresie iz mierlwyeh", jakby na wielkauuc, a 
potem potrzykroć „S nami B o h ! rozum.ąjtie 
jazyoy i pokarajtiesia, jako s nami B o h P i e r  
wsze miało znaczyć, że przez wojuę przeciw 
Tarkom podjętą, Chrystus jakoy poraź drugi 
zmartwycnpowłtanie i jakby powtórny tryumf 
nad bramami piekła odniesie, drugie było we
zwaniem do narodów, by się czem prędzej ko
rzyli i poddawali się carowi, b i  z carem Bóg!

„Gdj przyszło do słów w czaaie nabożeń
stwa. czytamy w sprawozdania dalej, gdy przy 
szło do słów : „prekłoniiie kolena Gospoda po* 
molimsia* tj „ugnijcie kolan, pomódlmy się P a 
nu", Jewo ImpcratorsLie WieJiczestwO raczył 
głośno zawołać t „pataliony, na ko lana!“ — i 
na rozkaz monarchy, wojska Jego cicho u- 
klrkły." . . - . . .

Po śpiewach i nabożeństwie nastąpił mole- 
bien za długie życie cara i carskiej rodz'ny, po- 
czem biskup pokropił wojsko i głównodowodzą
cego wodą święconą. „Jewo W ielrzbstwo, zwró
ciwszy gię wtedy ku Najdostojniejszemu bratu 
Swemu, głównodowodzącemn armją, siluie gc u- 
śoiskał i trzy razy pooałoweł. & główiododząoy 
w rzewuem wziuszeuiu, dopadł ustemi dłoni Mo
narszej."

Po molebniu biskup miał mowę stosowną 
do „chrystolinbiwawo rycerstwa." Nie będziemy 
jej powtarzali, ani się jej dziwili, ;edno tylko 
poduiesiemT. Biskup nazwał Dunaj, rzeką ,od 
wieków rodzinną dla serca moskiewskiego", t, 
n«.żWił ją n’by rzeką mowkiewsbą, a później 
sławił czynv przodków, poczynając od Swiato- 
sława aż do Mikołaja „niezapomnianego" itd. 
CJ wojska zwrócił się biskup do W , ks. Miko
łaja jako do „Blfgowiemawo gosudara archi- 
str&tiga woinstwz russkawo”, tj. jako do „wie
rzącego w sprawiedliwą wiarę archistratega mo1 
skiewskiego rycerstwa", poozem błogosłiawił a r
chistratega obrazem jakiejś Gierfcowieckiej, n ie
znanej nam z licznvch ianych prawosławnych, 
Najświętszej Panny Marji, tytułem urzędowym, 
jak widziemy ze sprawozdania, podniesionej do 
godności: „ W z b r a n n o j  W o j e w o d y  —
carycy uiehesnoj*'. tj. „obraaej naozeluiczką woj
ska — królowej niebieskiej.

Obrali byli Polacy niegdyś Najświętszą Pan
nę królową swoją, »pie«zy więc Moskwa za roZ' 
kazem cara ogłosić ją czem prędzej wojewodzi- 
■ą moskiewską. Doskonale ! Nawet tu  małpiar
stwo Nie myśl z serca płynąca w pokorze, ale 
małpiarstiTó. Od tej chwili M atka Boska zape
wne figurować bedzie w kontroli wojskowej w 
randze jeneralskiej. Ma to nadzwyczaj dodać 
ducha „rycerstwu" moskiewskiemu. Gzy doda 
istotnie , zostawiamy czytelnikowi sąd o tem, 
całej jakoteż o całej tej paradzie cara , w y-. 
prawiającego wojska swe na wojnę „la Chry
stusa". Bo cały układ tej parady wiaooznie «P- 
raohowany był na nadanie wojnie cechy "jń 
tu m .  mąjfąaaj *» ia te rw azu ra la fc  .OŁzjr-
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stoli u biwyj * car, nie szukający najmniejszych; dowódcy jego, aby dzieci, kobiety i starcy opu- wf o mieście, i i  w  pewne; odległości' przedsta- W  oddziałach inżynierji mianowani, porucznik były uporczywe cierpienia “zyczne, — Kostów. Przy 
VA«mT^i d  łoi Doiiia «ia mmia iiJk- ścili marv — aie wiadomość ta  iest fałszywa.; wia ontyczne zładkenie. które. nrzvbliźvwszv sie , Albert Hofuiann-Raltennn nadliozhn n  w 9 rmi in* trJamianin »  w - w .korzyści w tej wojnie, nie może przecież ina 
czej na rzezie wyprawiać. Po odbytyck pompach, 
wojska z płaca raszyły w pochód, przechodząc 
ceremonialnym marszem.

Przeyląd polityczny.
Zdaje się , że Moskalom nie tak  łatwo be 

dzie przeprowadzić w Atenach pomysł, by Hel
leni poświęcili się dla Rosji. J a k  piszą do Nat. 
Ztg. z A ten , w mieście tem wszyscy w ogóle 
pragną tam zwycięstwa T urków , poczytając to 
za lepsze z dwojga złego. Mówią bowiem, że je
żeli Turcy zwycięsko wyjdą z walki, to jeszcze 
bidzie n&Jzieja odzyskania greckick prowincyj; 
gdy zaś Rosja zwycięży, to nadzieja ta  ostate
cznie przepadnie i hcflenKm zostanie przez sło
wiańszczyznę zdaszoiy. Sam Deligeorgis zdaje 
się skłaniać do przyjaznej neutralności wzglę
dem T urcji, której wai uuki wszakże udzielone 
będą mocarstwom opiekuńczym i Porcie. Słyc hać, 
źe i sam król zgadza się z zagraniczną poli>y- 
L j .wcgo minibi>ra. Być m oże, iż Gfęoęgioa I  
wpatrzył się w swego kolegę w Rumunji i zje 
go przykłada czerpie doświadczenie ile warta 
wszystko pochłaniająca przyjaźń moskiewska, od 
której nie wiadomo jeszcze jak  się a  la wyswo
bodzić. Na gorące umysły wpływa cokolwiek 0- 
chfodzająco wiadomość, ze oddział loty angiel
skiej w tych dniach ma stanąć pod K rętą. W 
zatoce Hula wydaio -rozporządzenia , które ka
żą przypuszczać, że statk i angielskie ałngo po
zosta łą  na kreteńskich wodach".

ścili mary — ale wiadomość ta  jest fałszywą., wia optyczne złudzenie, k tóre, przybliży wszy się, Albert HoLuann- Baltenau nadliczbowy w 2 puł. inż. spławianiu drzewa w żuynławiu dnia 18. z. u. uu>- 
J a k  powiedziałem, ua tych kilka strzałach wszy- znika. Miasto bowiem leży między skałami szcze- przydzielony do dyrekcji iniyn. w Krakowie łapka-;nął jsłościanin z Jabłonicy, wd .Moskitfówką zad

gólnego kształtu i koloru, i składa się z domów, nem 2 klaty na etacie rzeczonej dyrekcji w sztabie utopiła się w Rybnicy włości«aka, która

W  oj na.
E u r o p ę  j s  k i  t e a t r  w o j n y .

Potwierdza się podana przez naa już przed 
kilka dniami wiadomość, że wszyscy «ngie)scy 
oficerowie marynarki otrzymali wezwanie, by jak 
najspieszniej udali się na sWIS oŁręta. Flota ka
nałowa otrzymała rozkaz, by się przygotowała 
do rychłej akcji o według wiadomości podanjj 
przez M g. Ztg. flota pozoatająca pod rozkazami 
kontr-admiralo, łtawley Lambert najspieszniej 
odwołaną została z wód amerykańskich. Do tej
że samej gazety piszą ze Smirny: „Mamy. tu 
wiarogodne wiadomości, że angielska flota Śród
ziemnego morza, w ilo śc i okołu dwu lziestu pan
cerników, oczekiwana jest w Krecie. Flota wło
ska licząca 8 pancerników miała podpłynąć ku 
Syrji; otrzymała wszakże, jak się zdaje, inne 
przeznaczenie. W  tutc|szym  porcie stoją na ko
twicy : okręt z banderą dowódcy austrjackiej e- 
skadry v. Barry, okręt kazamatowy „Kustozza,“ 
aastrjacka pancerna fiegata „Salamandra, wło
ska irogaia „S. M artino," francuska fregata 
„Choleudr Renaud,*4 angielska pancerna fregata 
^Pallas." Ta ostatnia odpływa do K re ty  dla 
przyłączenia się do głównych sił floty an
gielskiej."

"Według korespondencyj z Widdynia w twier
dzy tamecznej Zdajduje się 10.000 ludzi załogi, 
tak  zwany zaś korpus Osmana paszy rozłożony 
jest w irzecb obozach w okolicy, a .um ówicie 
trzydzieści bataljonów w odległości o godzinę 
drogi na południo-zachód od Widdynic,. trzy ba- 
taljony, 48 dział i kilka szwadronów kawalerji 
o gbdziuę drogi dalej, zawsze na równinie, siedm 
zaś bataljonów zajęło pozycję na wyżynach ie- 
jzcze dalej o pół godziny drogi leżących. Siła 
bat&ijunów jest n h ró w ia ; jedne liczą 4u0, drugie 
1.200 ludzi, tak  że w przecięciu można liczyc 
600 do 700 ludzi.

Siłę garnizonu w Ruszczuku obliczają na 
38 bataljonów po 700 kołnierzy, razem około 
27.000 z 72 działami.

Polit. Correep., nie będąca przyjaciółką T ur
cji, orraymaA z Bukaresztu następujące wiado
mości z daty 6. i 7. b. m .: .M onitory tureckie 
nastrzelawszy się dnia 4. i  5. b. m. do Reni i 
Braiły, pojawiły się wczoraj pod Oltjnią, gdzie 
rzuciły tylko dwa gianaty. Pod Giurgewo strze
lały także do posterunku rumuńskiego. Ja k  wieść 
niesie, Turcy żądali od Rumunów, aby ci u s tą 
pili z Giurgewa. Żądania nie tylko zadość nie 
uczyniono, lecz owszem książę K arol wydał ro^ 
kaz, aby wojska rumuńskie uważały Turków za 
nieprzyjaciół, i wszędzie opór im stawiały. Mo
nitory tureckie robią ciągłe rekonensanse w sta
rem łożysku Dunaju. — Moskale mieli dotąd w 
Braile rylko 4 baterje nadbrzeżne. Od przed
wczoraj artylerja tak tam  jak w Reni otrzy
mała znaczne posiłki. Między Reni a Ismaiłą 
ustawiono już kilka bateryj ciężkiego kalibru 
Od przedwczoraj ruch wojsk moskiewskich w 
k ierunki Giurgewa przybrał wielkie rozniory. 
N a dworca w Bukareszcie żołnierze zatrzymują 
się bardzo krótko. — Bratiano wyjechał do mo
skiewskiej głównej kwatery, aby się porozumieć 
co do rozązerzenia konwencji z dnia 26. kw ie
tnia. Tym razem idzie już o współudział wojsk 
rumuńskich w wojnie przeciw Turcji. “

Bombardowanie Braiły d. 3. maja, 
Bombardowanie Braiły tak  opisuje świadek 

naoczny we wiedeńskim Tagblacie:
„ ftdąo koleją, usłyszałem za stacją Bmseo 

w ołanie: „Muskale I Moskale !“ wyjrzawszy
pi zez okno zobaczyłem w rzeczy samej pikietę 
moskiewskich kozaków Za nimi ciągnął cały 
szwa Iron Kozaoy jechali w porządku — ko
l ie  wyglądały dobrze. Byli to kozacy dońscy. 
Za stacją Janku, pociąg w>sz zetknął się z no 
wym oduziilcm kozakow. Zadaniem ich było 
obsadzić stację między Gałaczem a Braiłą. W  
Braile, znilazłbm się już w samym środku woj
ska moskiewskiego. Żołnierze obozowali po obu 
bokach kolei żelaznej. Co krok spotykało się 
szeregowych i oficerów z 1 1  i 37 pułku. Gdzie 
niegdzie widać tskże było pociągi i działa. Na 
dworcu samym roiło się od wojska moskiewskie-

?o. Tu zobaczyłem tawże pierwszego jenerała, 
'rzy drzwiach wohodowych i wychodo»ych stali 

żołnierze z najeżonemi bagnetami. Nareszcie 
dał się słyszeć huk działa. W krótce strzały 
zaczęty się powtarzać, i Kilka poe sków ( 30
centymetrowej długości wpadło do środka Brai
ły. N astępie 10 strzałów były skierowane uh 
baterię moskiewską, znajdującą się tuż pod B rai
łą, koło Getschied na brzegu D uuajn Cała 
sprawa była wy wołana tylko przypadkiem. Okręt 
grecki, zajęty przez Turków chciał uciec i skie
rował się ku BraTe. Wojenny okręt turecki, 
stojący koło Getschied strzelił za uciekającym; 
na co odpowiedziała bateija moskiewska. Turcy

.stko się skończyło: na szczęście nie było wię
kszej szkody. A n i  j e d e n  c z ł o w i e k  n i e  
z g i n ą ł ,  a n i  j e d e n  n i e  b y ł  r a n i o n y .  
iAle mimo to strach był powszechny."
| Korespondent znów Neue Fr. Presse inaczej 
nieco opisuje tak powody jak i skutki bombar
dowania. O statku  greckim ani słowa, pomimo 
źe relację swą opiera na danych przez samego 
plruiekta rumuńskiego.

Przyjechawszy t a  drugi dzień z rana po 
bombardowaniu i ledwie nie utonąwszy w bło
cie okropnym, idąc ze stacji do miasta oddalo
nego o dwa kilometry, udało się korespondento
wi znaleść jakoś nareszcie jakie takie schronie
nie, w którem wysapawszy się nieco, już o 6ej 
Zi«na poszedł oglądać miasto. Miasto opuszcza 
ne przez ludność, dziwuy widok przedstawia. 
Wygląda jak  szkielet, oprócz wałęsającej się lub 
leżącej w błocie Moskwy, nigdzie ani duszy — 
wszyscy pouciekali — a jest tak  wielkie — po
wiada, tak  rozległe, że zaawaioby się, że w niem 
z 5 0 0  000 przynajmniej ludności było, gdy tym 
czasem zwykle tylko 40.000 liczy Braiła. W e
i l  ag korespondenta, na zasadzie urzędowej rela
cji prefekta, Moskwa pierwsza dała ognia. Tak 
byłó:

Około jedenastej przed południem, 3. maja, 
właśnie gdy Moskwa do tylko-co ukończonej, 
nieco niżej miejsca, gdzie łączą się dwa koryta 
Dunaju, usypanej b&teiji dwa sześciocalo we dzia
ła  zatoczyła — wysunął się niespodzianie z poza 
wierzb, którenn brzegi wysp na Dunaju 
te, turecki pancernik.
__ Zrywali się Moskwa, ua alarm uderzyła, 
skoczyli oficerowie do innej baterji — mającej 
strzał właśnie na to miejsce, gdzie pancernik 
dymił i szypiał — 1 wycelowawszy prędko na
raz z ośmiu arm at potężnego ognia dali. Aż tu 
i drugi z poza wierzb pokazał się monitor, i 
wspólnie z pierwszym wnet oba dymem i ogniem 
z paszcz dział swych zakiębiły. Zawarczały pc 
ciski z jednej i drugiej strony. Moskwa szparko 
paliła, Turcy po wolniej — ale zawsze mniej jak 
w kwadrans 42 ^azy palnęły, z których ostatnie 
IB do miasta. Dwa granaty tureckie niesłycha
nej objętości —(von ungeheuram Lmfang, wyraża 
się korespondeut) — trafiły w dwa domy, każdy 
w jeden— i dość było tej jedaego dla strasznego 
sk u tk u ; i jeden i drugi dom literalnie zostały 
zburzone! Miałem w ręku czerep tylnej części 
jednej z tych granat. Ogromny. Prefekt brai- 
łowski schował go sobie na pamiątkę, i używa 
go teraz jako presse-papier. Hliczne presse-pa 
pier! Szczęściem, że hikugo wtedy me było w 
tych domach, gdy granaty padały.

„Moskiewskiej artylerji pomimo mniejszego 
kalibru (działa fórteczne jeszcze uie 'nadeszły; 
jutro dopiero t. j. 5. b. m. tadejdą) udało się 
uszkodzi" nieco boro jednego z monitorów, a 0 - 
prócz tego zniszczyła ona w części wioseczkę 
turecką K arituka, na jednej z wysepek Dunaju, 
Po kanonadzie, gdy się cofnęły monitory, wi
dziano z Braiłowa na przeciwnym brzegu rzeki, 
w maleńkiej mieścinie Maczyn, czerjuesów tu 
reckich, jak się przeprawiwszy na ową wysepkę, 
uderzyli na maroderów mołdawskich, co przyszli 
byli kraść tytoń w K aritisce; przepędziwszy 
maroderów, czerkiesi poczęli strzelać z gwintó- 
wek do żołnierzy moskiewskich w Braile, a ci 
do nich, co widząc artylerja moskiewska zaś roz
poczęła ogień. Po kilku strzałach czerkiesi się 
cofnęli, mając dwóch czy trzech zabitych, a Mo
skale jednego rannego. Nie potrzeba było wię
cej, aby ludność przerażona czem prędzej się 
wyiiosła, pomimo że nikogo zc swych nie stra
ciła. Właśnie prefekt rozlepić kazał odezwę do 
mieszkańców, by nie uciekali, aie oni ani sły
szeć o tem nie chcą. I  dobrze zrobili, bo oto 
przed godziną znów zjawiły się monitory tu 
reckie, lecz już me dwa lecz cztery, i stoją sobie 
spokojnie, czekając, jakeśmy odeurali wiadomość, 
ua przybycie dwóch kanon erek z dolnej części 
Duuajn. Zapewne się nie doczekają, bo baterje 
moskiewskie w Rem suirają się je me prze
paście.

Monitory, jak widać, zamyolają nocować, i 
jutro być może powtórzą się sceny wczorajsze, i 
tylko w większych rozmiarach. Moskwa buduje 
w górze od Braiłowa naprzeciw niezliczonych 
wysp, jakie tam są, cztery obronne szańce, ma 
jące być pozajutro uzbrojonemi w działa cięż
kiego wagomiaru. Baterje te  mają służyć do 0- 
strzelania wysepek, po których Moskwa zamie
rza przejść ua drugi brzeg Dunaju, a następuie 
dla ostrzelania szańcu przedmostowego, który 
tam  ma być usypany (Dunaj w tem miejscu 
nadzwyczaj szeroki; działa me sięgną t a t  uaie- 
k o ; zapewne na wysepkach W miaię ich zaję- 
cia, Moskwa będzie stawiać nowe do ostrzeli- 
wania miejscowości i baterje pr. r . Dz.)"

„ Dotąd tak  ogromna woda, że me spoosób 
przed 20 maja o czemś podobnem Moskwie po
myśleć. Ja k  dotychczas znajduje się t« nie wię
cej jak  10.000; dowódzcą głównym w B raiłow e 
jest jen. Szachowski. naczelni* I I  korpusu, do 
wódzcą artylerji jen. Chotow (?); żołnierzy do
skonale odziany, karmiony i uzbrojony; konie 
także; dziennie po dwie racje herbaty idzie ua 
każdego sołdata. Jeszcze zimno, a oni się juz 
kąpią; sam widziałem sołdatów, jak się pluskali 
w jeanej 2 odnóg Dunaju. Zdrowie żołnierza nie 
zostawia nic do życzenia; choroby przyjdą, gdy 
upały nastaną. Obóz piękny i porządny, namio
ty  dobre, rozłożony za miastem w miejscu, gdzie 
żadne strzały tureckie nigdy nie dosięgną.**

i szałasów w nieładzie rozrzuconych i według ' in ijn ieiji, podpor. I  puł. inż. Jan Hrabar pornczni-
krajowego obyczaju strasznie brudnych; tylko 
wyżej położony zamek, sprawia przyjemniejsze 
nieco wrażen.3. — Bąj&zid położony na drodze 
karawanowej, miał dawniej silną załogę; ale 
jak dziś widzimy, turecka komenda punkt' ten 
opmściła i nie wciągnęła do rejonu obrounego. 
Wyjaśnić się to może chyba biedostateoznością

kiem nadliczbowym w tymóe pułku i zarazem przy
dzielony do dyrekcji int. w Krakowie, podporucznik 
tegoż pułku Jul. Janowiki porucznikiem z przeniesie
niem do dyr. inż. w Krakowie, wreszcie kadet za- 
■tępca ofioerzki Albin Brumowski z Igo w 2 puł. in*. 
podporucznikiem.

W oddziałach pionierów mianowani: podporncz-
sił turec kicn miejscowych. Z  Bajazidu bowiem j nik Piotr Drozdowzki porucznikiem, a kadet zastę 
ciągnie się a nieprzerwanie brzegiem Eufrotu az pca ońcerski Jan Gaj podporucznikiem w pułku pio- 
do Penkiej zatoki. Oprócz tego w pobliżu mia- nierów.
sta znajduje się wąwóz, przez którą idzie drogaj W  rezerwie piechoty mianowani: podporucznik 
do P e rs ji. co jest ważnem, jeżeL Rosji uda s ię , Fr. Matoncba porucznikiem w 30 pułku piech.; ka-
przeciągnąó ua twoją stronę szacha

Korespondent przy armji zakaukazkiej stwier
dza swem doniesieniem do petersburskiego Nasz 
Wiek, że Moskwa przed doręc>&aiem wypowie 
d n n ia  wojny uderzyła na Turków, pisze bo
wiem, że przednia straż jen. Loris-Melikowa 
przeszia grani? ę o 3 godzinie w nocy 24. kwie
tnia, a zatem w nocy z 23. na 24 , gdy tymcza
sem wypowiedzenie wojny tak w Petersburgu 
jak w Konstantynopolu, nastąpiło juk wiadomo 
wprawdzie teg„z 24go, lecz naturalnie, w dz:eń 
biały, około południa, a zatem wojska tureckie 
tak nad Dunajem jak i w Małej Azjr, nie mo
gły na żaden sposób wiedzieć o takowym — 
słowem M c kwa napadła po zdradziecka. Tej 
ta okoliczności przypisać należy, że udało się 
Moskwie w Azji vv pierwszej chwili ro ^ p o o ^ j^  

«S]e«uycli zabrać do niewoli Turkom 
około stu ludrt. Okoliczni mieszkańcy, jak po
wiada tenże korespondent, a mianowicie Tata- 
rzy i Ormianie, pierwsi z chlebem, drudzy z 
krzyżem, a w s z y  s c y  p a d ł s z y  n a  k o l a -  
n a, witali jen. Lorrisa gdy przechodził rogatkę 
graniczną.

O przegranej 3-go maja, moskiewskie gaze
ty milczą, pomimo że podały już telegramy z 4. 
bm. z A leksandropola, telegramy ^aste, nie 
wspominające już nawet o cernowaniu JTaisu 
co tem bardsiej stwiredza, że Moskwa w dniu 
3, maja dotkliwie przegrała.

lostija  l Węgry.
P T ird e o  7. maja. J a k  ionojzą z Pesztu, 

eden tylko rząd austrjachi poczyibł kroki, aby 
żegluga na niższym Dunaju nie była tamowaną 
przez strony wojujące. Turcy zasekwestrowali 
tam kilka statków poddanych amstrjackich, kon- 
sulowie więc otrzymali rozkaz reklamowania tych 
nadużyć.

W sejmie węgierskim d, 5. b. m. odpowie
dział minister Perczd  na interpelację Polita w 
sprawie uwięzionego Mileticsa. Polit zaorał na
stępnie głos i prowokacyjnie wywodził, że spra
wa wschodnia zbyt wielkie przybrała rozmiary, 
iżby madjary mogli w niej rolę odgrywać; Ros- 
sja z miljoneui wojska nie bę izie respektować 
tureckich man festacyj w Peszcie. Gadanie takie 
świadczy, jak dalece buta pauslawistyozna rośnie 
w monarchji austrjackiej 1 że rząd we fakcie 
tym powinien jak najrychlej zualeśó wskazówkę 
odpowiedniego działania, dopo*: nie będzie z ł  
późno.

* Kluby centralistyczne po długich konfe 
rencjach zgodziły się na to, aby do komisji re
gularnej wybrać także jeanego z koła polskiego 
(Grocholskiego) i jednego z frakcji „prawa" 
(samego Hohenwartha).

* N. f r .  Fresse dorliosła, ale Pester Lloyd 
zaprzeczył, jakoby jnż 15go bm. miały zebrać 
się w Wiedn n ooiedwie komisje regnikolarne, 
któryca zadaniem ułożenie stosunku kwot ws, 61 
nych, oraz rozjemstwo w 1 w es tj ach spornych a 
dotyczących zmiany ugody z 1867 r. Dotąd 
tylko Izba wyższa Rady państwa wybrała pięciu 
człouków ao tychże komisyj.

* W Peszcie ogłoszono 8. maja, że docho
dy Translitawji w pierwszym kwartale 1877 r  
wynoszą 47 miljonów, tj. o 7 mil jonów więcej, 
niż w tym samym okresie w roku przeszłym. 
Rozchód 66 miljonów, tj. mniej o 13/I0 jak w ro
k i  przeszłym,

Kronika.
Lwów d. 9. maja.

A z j a t y c k i  t e a t r  w o j n y .  ,■

Jak  w Europie tak i w Azji Turcy trzymają 
się odpornie, korzystając z dogodnego terenu. 
W Azji armia musziia M uktara paszy, licząca 
do 80.000 ludzi opiera się ua trójkącie fortec 
Batum - K&rs - Erzerum. K ars jest wierzchem 
tego trójkątu; B itu m , punkt nadbrzeżny, wa 
żnym jest dla komunikacji z Mulą A z ją , ponie
waż turecka flota czarnomorska w każdej chwili

P o s i e d z e n i e  I o w .  i m .  K o p e r n i k a
odbędzie się dnia i 1, bm. o godz. 6 wieczorem w iJtll 
fizyki akademji techn Na porządku dziennym: Prof. 
J .  Za haijewicz „O budowie gmathu dla a\ad. techn.“ 
Prof. J. Eychfer „O wykreśleniu linji ciśnień w mu- 
rach podporowych.*4

Alu u m u n d u r o w a n i e  kapelistów „Har- 
monji złożyli: pp. ł ’r. Piątkowski 5, Gołąb 3, Mi
chalski 1, Żółkiewski 2, Włoszyński 3, "Wójcicki 1, 
Baumgarten 1, Płoszczański 2, Rawaki 1, Leituor 2, 
dr Kaczkowski 2, Glizeli I ; K. Hoffman złożył ua 
szkołę rocznia zamiast 4 — 12 guM» hr Malinowski 
jednorazowo 5 gid. Za pęwyżsn® dary składa u rrąd
podziękowanie. . , .

P r z y p o m n i e n i e -  Terair - w którym mc- 
żna zgłaszać sio wy«ta,y0 krajową, upływa z d. 
15. bm.

W piątek Ugo bereiis p, Ł  a <1 n o w s k i e g c, 
przedstawioną tędzłe »Bw*l6o i Julja" trajedja w 6 
aktach -

T r a i c z n y  "  Dnia 8. bm. o god,
6 wieczorem spadła^ *U8łtowania drugiego piętra przy 
budowie domu ob<£ Angielskiego zatruanioca
wyrobnica Anna J lSZakiewicz i postradała życie nawyrobnica 
miejscu. |k

B a r d a .  [ł>rcbaik Fryc Myśliwczuk obrał 
-)bie dnia 8. bm. - Gródecką do popisu, wypra
wiając karczemne burJy, aresztującemu go policjan
towi Kornerowi stawit czynny opór, podarł na im  
płaszcz i rozpoczął tas zaciętą bójką, iż dopi iro przy 
pomocy nadbiegłycti artylerzyató^ zdołano go are
sztować.

A w a n s  m a j o w y  w  a r m j i  w s p ó l n e j .
W oddziałach artylerji mianowani kapitanami 1 ki. 
kapitanowie 2 ki.: Karol Hampl w 9 pułku art. poi,,może donosić tam prowiant i amunicję , które

dalej wyprawiane być mogą dobrą bitą drogą Karci Sutnewicz w H  Pnl- ait- poi. , Fr. Wiltczek 
do Erzerum. Ten ostatni wres.zc.e jest najsilniej- na etacie wojs. akad. tcchn. nadliczbowy w 9 pułku 
szą twierdzą azjatyckiej Turcji. D rog i, łączące ■ art. poi. z pozostawieniem na dotychczasowem stano- 
te ti zy p u n k ta , w miejscach gdzie rzeki i gó- wiskn, Fr. Bulluschea w 9 pułku art. poi.; dalej ka- 
rzysta mnjscowosó ułatwiają obronę, zamknięte pitanami 2 ki. porucznicy: Zygm. Piasecki w 2 batal. 
są wielu ufortyfikowanemi pozycjami. I art. fort., Reinart Schuppler z 4go w 9 puł. art. poi,;

Musimy tu podać wzmiankę o cytadeli i!wreszcie porucznikami podporucznicy: Jerzy Dormus 
mieście B ajazid, które po walce 1. maja wpadło z 9 puł. ait. poi. w 6 batal. art. fort., Ant. Dolle- 
w ręce Moskałów wran z załogą liczącą około czek, Jan Schmid, Paweł Gall w 9 pułku art. pul.;

^  _____________ ^_______________  ̂ 1200 ludzi. — B ajazid, położony n stóp Arara- w końcu podporucznikami mianowani kadeci zastępcy
znowu odpowiedzieli, i tak dostało się m iastu , tu, złuszme może być nazwaną triplex confinium,- oficerów: Mik. Hilewicz, bar. Karol Póch, Ottomar
Niektóm utrzwnuwali. że Turcy cheiaii zbom- * schodzą się tam bowiem granice: tnrecku, ptii. Barisio, Wiln. EUaosu, Filip Miljenovlo w 9 puł&u
H t $ n 3  aiMW otwarte, ii«  wwwawsay wpnód ^  » rosyj«V»- Angielski jawreł Macmtoch mó. *rtyi. poi«wej.

deci zastępcy oficerów Wilh. Feislner, Apol. Nyczaj 
i Boi. Kotula podprucznikami, pierwszy w 45 pułau 
piech., drugi w 30 pułku piech. a trzeci w 56 pułku 
piechoty.

Kapelanem wojs. mianowany ki. Adolf 8cblag 
hammer dotychczasowy wikarjusz garniz. w Czer- 
niowcach dla duszpasterskiego okręgu wojs. w Iu- 
spruku.

Lekarzami sstabowymi mianowani lekarze puł 
kowi 1 ki.: dr Jan Pechaczek z kadr 40 puł. piech, 
w tadrach 5 pnl. piech. i dr Rudolf Trżebicki z e 
tatu komendy wojti. w Krakowie w kadrach 60 puł 
piechoty.

Lekarzami pułkowymi 2 klasy mianowani starsi 
lekarze: dr Hinryk HErtmani, w 9 puł. dragon o w, dr 
ńliksander BAusser w komendzie rezerwy 57 pułku 
pie<boty i dr Juljupz Schulbaum w 6 pułku u-
tauow.

Z  k o l e i  K a r o l a - Ł u d w i k a .  Czytamy w 
Oaz. Lwow.: Na wystawie obrazow w wiedeńskim 
„Kuastlerhaus" zwracał na siebie powszechną uwagę 
zlbwców i amatorów portret cesai 2 * w naturalnej 
wielkości, penzla malarza Pita. Cesarz oddany jest 
na tym wspaniałym obrazie w pełnym mundurze puł- 
kowniKa ułanów. W pe reporty wie za postacią mouar 
chy rysują się na dalekiem tle ratusz lwowski, kościół 
dominikański, dslej Wysoki Zamek i Kopiec Unji 
Jak się dowiadujemy, piękny „en portret z powodu 
wspomni, n^ch akcesorjow podwójnie wdzięczny dla 
oka Lwowian, nabyty został za inicjatywą jen. dy- 
r która kolei Karola-Ludwika, radcy dworu dr. So 
chera do Friedriohsthal na własność to warz. tejże 
kolei i zdobi obecnie salę I  klaty dworca lwowskie
go. Na bogato i z gnatem rzeźbionych ramach tego 
portretu umieszczony jeat pod horbem monarchji także 
herb Galicji, na bokach zas herby obu miaet naszych 
stołecznych Lwowa i Krakowa.

K r o n i k a  t e a t r a l n a .  W teatrze hr. Hkarbka 
dzisiaj na dochód panny Ga b b i  „Aida,44 cpera w 
4 aktach Yerdiego. Ostatnie przedstawienie opery 
w tym sezonie

S t u n  p o w i e t r z a .  Dziś 9. maja +  10° R. 
Niebo zachmurzone. Barometr spada. W południe za
czął deszcz padać.

l> o n ie & i» n ia  p o l i c j j u e .  StrazaA poli 
cyjny Terlecki wyśledził i przyaresziował dnią 7 . 
bm. Leopolda Frobiicha, Poldyk zwanego, który z. 
mieś. obkradł trafikę Fani Fnrhs koło wojskowej 
strażnicy cgniuwej. — B njan ii Birnberg z Przemy
śla, handlarz zbożem przyjechał dnia 7. b. m. o go
dzinie 11V, przed pułndniem z Przemyśla do Lwo 
wa pociągiem kolei żelaznej Karola Lndwika i zde
ponował swoją torbę podróżną w restauracji na dvor 
cu kolejowym w arugta pokoju III . klasy, Birub-irg- 
wydalił się ztamtąd do kasy celem kupienia sobie 
biletn jazdy do Stanisławowa, dokąd zmierzał 
powrotem 1 postrzegł jednakże, iż z torby podróżnej 
skradziono mn zimową sukienną kapotę kawowego 
kolorn sięgającą po kratki, podszytą ciemnem pół- 
"UK.enkiem w białe kwiaty, wartość tej kapoty oce 
nił on na 32 zł. wa. Tegoż aamego dnia sprowadził 
do policji Samuel Bachstiiiz tandeciarz pod 1. 383/4 
przy pomocy policjanta Gorczyńskiego, osławionego 
złodzieja 8taniaława Kwiatkowskiego, mylnie Paszko
wskim zwanego, który nsuował sprzedać kapotę 
Okazało się, iż Kwiatkowski skradł tę kapotę Be
njaminowi Birnbergowi i przyznał się do czynn. 
Kwiatkowski jesr sprawcą krrdzicży srebrnego ko
twicowego zegarka o podwójnej kopercie ze złotym 
łańcmzkicm, którą popełnił przed trzema dniami z 
zamkniętego kuferka na szkoaę swego majitra ko
wala Antoniego Kadleczek. Przy Kwiatkowskim 
znalezione też kartkę zastawniczą bankn ormiańskie 
go z 7. bm. opiewającą na takiż zegarek. — Janowi 
Szumskiemu posługaczowi skradziono dnia 6. bm. o 
godzinie 7. rano z otwartego pomieszkania urebrny 
kotwicowy zep-arek z podwójną kopertą wartości 18 
zł. wa —W nocy z 7. na 8. bm wyśledził i przy- 
aresztowat strnznik policyjny Kretz Józefa Wyso- 
czańskiego i I  rauciazka J . za oszustwo. Wyłudzili 
oni kożuch wartości 28 zł. od mnrarza Michała Ju
szczaka 1 imn s A tl ?go poa 1. 8 przy ulicy Pełczyń
skich i usiłowali z pijanego ściągnąć buty. Śledztwo 
za trzecim współv innym Łapciem N. w teku.

Dnia 8. bm. aresztowane Romana Sakońskiego, 
który z wozu stojącego koło browaru Kisielki skradł 
skrzynkę z drożdżami, na szkodę faktora Pinkasa 
Grossmana; drożdże zwrócono poszkodowanema i u- 
więziono złodzieja. — Urzędnik kolei eze.mowiecl.iej 
Pawlikowski, syn właścicielki realności 1. 5 przy ni. 
Krętej, spostrzegł dnia 6 bm., iż z otwartej izby 
z zamkniętego tnferLa skradziono mn zupełnie nowy 
garnitur odzienia znrychskiej roboty, bluzy, kamizel
kę zegeltnchową i pantalony w czarno-białe kratki, 
łącznej wartości przeszło 30 gnid. sprawcę tej kra
dzieży Jana Czanrickiego wyśledzono i aresztowano 
dnia 8. bm. Okazało s ię , że on poprzednio jnż n- 
kradł p. Pawlikowskiemu dzieło Graficzna statystyka 
i usiłował takowe sprzedać antykwarzowi Markusowi 
Helclowi przy ulicy Trybunalskiej, który go jednak 
wtedy jnż przytrzymał 1 zwrócił dzieło pann Pawi. 
Uwięziony Czarnicki przyznał się w zupełności do 
kradzieży rzeczy, z których dwa ubrania sprzedaż 
za 2 gnid. Dawidowi Morgenheimowi, kelnerowi w 
szynku pod 1. 2 przy nlicy Grodzickich , cztery zaś 
za 50 ct. dwom żydom malarzom zatrudnionym przy 
restanro.ranin realności poszkodowanego, ci zbiegli, 
od Morgenheima zaś odebrano rzeczy i zwrócono p. 
Pawlikowskiemu.

K r o i l i k »  s t a r o s t w .  Brzozów. Wywrócony 
wóz przygniótł dnia 15. kwietnia tak silnie parAna 
dworskiego z Turzego pola. że nieazczę*liwy na 
miejscu ducha wyzionął. — Bnczacz. W Żnibi odach 
spłonął w nocy na 15. z. m. młyn należący do pro
bostwa. tizsoda wynosi 2.500 złr. — Cieszanów. 
Śmierć w płomieniach znalazł 4. z. m. Ferdynand 
Pangner z Femendorfu, który chcąc uratować jakieś 
rzeczy rzucił się do swego gorejącego domostwa. — 
Dąbrowa. W Toni zgorzał 6. z. m. folwark nale
żący do izraelity Jakóba Manderera. Ogień, który

przebyć w bród rzekę. — Krosno. Podczas 1 ylewn 
dnia 21. marca utonął w Dragonowi oocy parobek. 
Zwłoki topielca dotychczas nie zostały odszukane.— 
Mielec. W Górkach zniszczył 18. z, m. votar pod
łożony ręką niewyśledzonego dotąd złoczyńcy dwie 
stodoły i zapasy zboża wartości 3 720 zir., własność 
dzierżawcy p. Władysława Rydla. — Rzeszów. Beri 
Edelheit, były kupiec, który podupadł m&uM-jalnie, 
otruł się dnia 24. z. m. arszenikiem. — Ónutyn 
W śtecowrj rzucił się do sadzawki i utonął w nocy 
na 30. z. m. ubogi zarobnik. Prtyczyaa samobójstwa 
niezbadana — Sokal. W Bugu 12. y. m. utonęła 
mieszczanka sokalska przy prania bielizny. Zwłok 
nieszczęśliwej nie zdołano dotąd odszukać. — Tar
nobrzeg. W Sanie ntonąl 23. z. m. izraelita Hersz 
Diener, spadłszy z tratwy, której zbijaniem był na
jęty. Zwłoki nniosła woda. — Tarnopol. Dnia 15. 
z. m. ntonął w Gnieznej włościauir z Białoskórki, 
s.tóry cŁcąc przebyć rzekę wezbraną, uniesiony zo
stał przez gwałtowny prąd wody. — Turka. Dnia 
23. kwietnia zamarzł mały chłopczynt wiejski, wre- 
cając z młyna w Jasienicy do Gwoidzca. — Zło 
czów. W płomieniach karczmy w Pomorzanach, pod
palonej ręką zbrodniczą, zginęła 12. z. m. kora 
czynkarza, która chciała uratować ozczęty z palcuj 
nię jnż wewnątrz izby.

KjrakówF 8 maja. P r^es Izby handlowo-prze- 
mysłewej p. Teodor Baranowski wybrany zostsu pre
zesem Towarz. atrzelecrtegu, którą to gedność pia
stował p. Jnl.-Ang. John, lecz złożył ją.

K r a k ó w  8 mąjn. Znaną jest powszechnie nie
nawiść Czasu do śp. prof. Skobla, czego mieliśmy 
niejednokrotne dowoay po śmierci nieodżałowanego 
profesora. Ogólne oburzenie i odprawa, jaką to pi
smo dostało niemal od całego dziennikarstwa krijo- 
wego, dowiodły najlepiej, że co prawdziwie r  a «  i 
godne uznania, to każdy uczciwy potrafi ocenić. — 
Ati 1' nie przypuszczaliśmy nigdy, aby zawiść ultra- 
montańskiego pisma miała odwagę ścigać c;zczą*ki 
człowieka nieposzlakowanego imienia jeszcze w gro
bie. Ofiarą tego haniebnego postępowania jest znów 
śp. rekior Skobel.

Na posiedzenia dorocznem 1 kadomji umiejętno
ści , odbytem dnia 3. bm. prezes Majei ubolewając 
nad stratą tylu członków, jaką Akadenoa w oujgiL 
r. ku poniosła, poświęcił każdemu z nieb kilka stów 
Między innemi wspomniał też nader rzewnie o żw o- 
im najdawniejszym koledze i przyjaciela prof. Sko
blu. Tego samego dnia umieszczono w Czasie prze
bieg posiedzenia w 1 roszczeniu, i wymieniono nazwi
ska zmarłych członków Akairmji, lecz naprótnr tu 
szukać nazwiska Skobla. Na pozór mogłoby się lic 
jednemu zdawać, że to się stało przez nieuwagę <lrr- 
karza, lecz tak nie jesf ; jest to tendencyjna niena
wiść Czasu, przywiązana do imienia człowieka, Któ
ry miał odwagę wytykać błędy językowe, bez wzjlf 
na t e , kto je popełniał; Którego patrjctyzm znany 
był powszechnie, który w końm był wzorem ewan
gelika .

To aą zbrodnie, którycl Czai w swej mi ości 
chrześclańskiej śp. Skoblowi sspomnieu nie rnożó, i 
ściga go jeszcze w mogile.

S tr y j 4. maja. Dzisiaj obchodziła tntęj»*a 
s t r a ż  o c h o t n i c z a  trzechletnią rccznicę swego 
istnienia. Po nabożeństwie w kościele farnym, od
dział prowadzony przez zastępcę naczeliiks p. Ś ’-bei- 
na, uizykował się pizsd gmachem uraedu gminretro, 
gdzie powiiany przei swego racz InikZÓl |  itńa  
miasta Stryja dr. Frachtmana ruczył ocm a do 
sali, w jednej z dzielnic miasta na t a v 1 ni 4xo- 
nej. Tn przy śniadaniu oiiarowanem p zez nacmjnika 
przemówił dr. Finchtmann do czionków, prryponina- 
jąc im moment założenia tej instytucji, & rozrze
wnieniem podziękował z~ połiżone w mm kaniule, 
wytrwałość i poświęcenia w nsłngacU niesiot« za
grożonej pożarem publiczności w nptynioneni- t«ecb- , 
lecin, zachęcając zgromadzonych do dalczego wjtrwa- 
nia w Walce z brakiem sil materjalnych, któi*eg'i in
stytucja ta doznaje. Pizy toaście wniesionym z a po
myślność rozwoju straży, dr. Fmchtmaun pole gnał 
członków mówiąc, iz z powodu nowyib wyborow do 
rady miejskiej, kadencja jego bnnnisirzowania skoń
czona, że ponownego wyboru, choćby nim żucziizjcj- . ] 
ny, dla osobistych stosunków przyjąć nie może, a 
tem samem i naczelnictwo straży przejdzie na jego 
następcę. Z żalem przyjęli obecni to pożegnsnie. To 
też zastępca naczelnika, z prawdziwem r.zczunaiem 
złożył p. Frnchtmanowi imieniem członków pudzię 
kowanie, polecił in«tytnnję da>s> jego opiece jako 
założyciela, zapewniając, iż drogie wspomnienia na 
szlachetne zamiary twórcy i załużyciela instytucji, 
nigdy nie wygasną w pamięci osierociał; ch członsow; 
wniósł toast na zdrowie zacnego naczelnika, któn 
mn trzykrotnym okrzykiem: .mech tyje44, Obami 
zawtórowali.

Dr. Frnchtmsnn odpowiadając , przy.zekł i ra-
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dal wspierać osobiście ine ytneję, a pożegnawszy F° 
w tórnie zgrom dzonych, w tow arzystw ie miejioow!*?! 
proboszcza ks. K a asiewioza i zastępcy butifli'* 

Langnera opuścił salę.
P isząc o straży , muszę nu tem miejscu LS R  

nić, że dr. F . nie zaprze ozenie podniósł miasto 
wszystkich kierunkach z zacofania, o ile tyłku 
colwiek dla dobra ogółu silną sw ą wolą i poświt 

niem w iasrtg o  interesu pi zaprowadzić się duło. Ut*>< 
.ewac jednak  należy, iż zseny ten mąż widać z i a- 
chęoony jakiem ś niezadowoleniem , którem  praw ie 
wszy= :y burm istrze miasl i miasi jcz« są  przesyceni, 
dobrowolnie, a naw et stanowczo usuwa się od dal-'' 
szego przewodniczenia g m in ie , a tem  Soinem od u- 
kończenia dzieU , jakiem  je s t budowa gmachu szkol
nego, mającego pomitacić w szystkie zakłady nauko* e 
tego miasta.

W ostatniej kadencji uregulowano i npię. -su 1 o 
wszystkie ulice i place publiczne, w Których poprzód 
grzązła publiczność w błocie lab zaw iejach , powię
kszono sz ro łę  realną na <-klasow„ re a ln ą , Pozakła
dano chodniki w około rynka z kamień; a tręboweł- 
ski go, zakupiono dwa piątrowe budynki na umie
szczenie urzędu, wybndowairo drogę do dworca kolei,
rozpoczęto budowę szpilala, zaś pod budowę rikołye^

t  1 I

wyrządził szkodę na 6.513 z łr , podłożony byl zbro . . .
dniczą ręką. — Kamionóa. Przedmieszczanin Jako Dr. F. bowiem jako adwokat, poseł n* sejm kraj®*]

przysposobiono mateijaln do 18 tysięcy war jc^ ; 
zułożeno węgielny kamień tego budynku Ni & n ‘ 
ważną sprawę podjął dr Frachtuiznn i 1 rzipr. sa
dził w kwestji propinacyjnej, rafraiając«|j miasta n 
tratą 32 tysięcy rocznego dochodu.

Jeszcze dwie żywotne kwestje dla miasta StiJje I 
są dziełem dr. Frnchtmana: zaprowadzenie sądu to- 
legjalnego i realnego gimnazjum przy szi ole wyżu »■ 
realnej stryjskiej, które jednak dla brał u czasu na 
obrady sejmowe nbegłe; kadencji ni* ^r-^szły— V 1* 
rych jednak uzyskanie nie podlega Już ńni*inj wątplil 
wości.

8ą w trzechletne owoc* niezmordowanej ] r« .1 
dr. Frnchtmana, podejŁoware z calem poświęcenieml

Maznrkiewioz odebrał sobie 25. z. m. życie prze* wy, członak wydziału rady powiatowej dosyć 
powieszenie. P.*zyczyną ugo rozpaozliwego czynu obarczony pracą wiara* >  powołanii, ple prbra
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Wet, jak mie zapewniają, zł czas swego urzędowania Listy hipoteczne 
z kasy gminnej ani eenta dla siebie, chociaż etat 2/81.750 złr.
urzędu i s ta tu t organizacyjny reprezentacji miejskiej K o m i t e t  T o w a r z y s t w a  g o e p o r t .  g a i t c .  p i

22 70<t,300 z łr . , asygnacje kasowe od zwyczajnych krowich. Sposób priy  rzęlzan ia tego ro
I dzaju serów jest następujący: Na każdy garniec obra
nych, ugotowanych, a następnie na zimno doskonale u-

wynagrodzenie roczne w kwocie tysiąc zł. mu przy- daje do wiadomości, że o 1 tlftia! j.7. do 20. września b r. 
znaje. j  odbędzie się w Lincu XII walne zgr, madzeuie niemie

Wiadomość o dobrowolnem usuwaniu sie jego ckich i austrjackich pszczelarzy, na które wydział rze- 
od burm istrzow stw a, zal łopotała mieszkańców m ia-| czone&J stowarzyszeń a wszystkich pszczelarzy nprzej- 
sta, a chociaż w skład nowo obranej rady weszli mie zapraBza-
św iatli i zacni m etow ie , to  przecież nie w idzim y , S p r a  f» \gy  k u p i e c k i e j .  Lwów dn
współzawodnika o fotel p rezesow ski, lecz wszyscy g maja i 87V. Ceny za 100 kilogram ów paritas Lwuw. 
jednogłośnie życzą sobie wyboru d ra  Fruchtm ana. i Według jakości: Pszenica czerwona zł. 14 — do 14-50, 

W a r s z .  ^ 1 *  7, maja, (R ó ż n e  w ia d o m o ś c i .)  pBzeniCa biała 14-25 do 14 50, żółta 13-75 do 14- średnia 
Z am iar uczczenia goszczącego Siemiradzkiego w m n - i _  _ _  do żyto 9-50 do 9-75, średnia -  do — 
rach W arszaw y powiódł się jak  najpomyślniej pod jgezmień browarny 7 50 do 8-—, paBtew. 6-50 do 6-75, 
każdym względem. Obszerna sala resursy  o b y w a.e l-: 0wies 7 — do 7-50, — groch do gotow ania złr. 8-50
ckiej ck<u.ała s 'ę  za szczupłą dla grona wielbicieli 
ta lentn  S iem iradzkiego; trzy sta  osób przyjęło naział 
w uroczystości, a t  kiejżs niemal liczbie zgłaszają
cych sie w sam dzień sobotni mnsiano, m im o  ssese- 
rej cLeci, odmówić biletów. C a łi przyjęcie był o bar
dzo serdeczne. Siem iradzki zabawi w W arszawie! 
około półtora tygodnia, poczem jodzie na wieś. Na 
początku w rześnia przejeżdżać bedzie raz jeszcze 
przoz W arszawę, udając sie na ■i®*’*6) t°
je s t do Rzymu.

F liege dawał wczoraj pierwszy twój koncert 
w Dolinie, wobec parotysięcznego tłumi*.

„Handlarz amuletów44 Siemiradzkiego został za
kupiony przez p. Leopolda Kronenberga. Cieszymy 
się bardzo, le  tym sposobni dragie już płótno Sie
miradzkiego pozastai* w kraju („Elegie4* kupiła pani 
Joanna Lilpop joszeze przed kilku miesiącami).

Kolej żelazna W arszawsko-Terespolska zaprze- 
stała jnż przyjmować towary na sweją linje d lej 
niż do stacji Źmerinka, na przeciąg czasu niewiado
my- aż do speęjainegc odwołania.

W i e d e ń  8. maja. ( K r o n i k a  w i e d e ń s k a . )  
ArcyLsiezna Grizela odjeżdża z meżem, księciem Leo
poldem, ju tro  rano do Monacbjnm — K siąże Ludw ik 
baw arski przyjechał m  w niedziele rano. —  Ł rią ż e  
JLeuss, poseł niemiecki, ma przyj echać dziś do W ie
dnia i wkrótce pizes T ry e s t uda sie na swoją posadę 
do Stambułu. — Cesaiz udzielał wczoraj licznych 
nuujcnryj Tym razem było na posłuchaniu najwięcej 
Wujsnowych.

D ziś dopiero dowiedziały sie tutejsze dzienniki, 
że arcyksiąże A lbrecht, przyjmując wojskową depm 
tacje mOakiew.ką, któr była tu, aby mu z ło iyc  g ra 
tulacje w dzień jubileuszu, pożegnał ją  p o  m o s k i e w -  
i k n  temi słow y: „Cesarzowi waszemu jestem  wdzię
czny, że panów tu  przysie ł abyście mi złożyli ż y 
czenia przy sposobności mego jnoileuszn- Życzę wam 
itcczęśliwej drogi.*

P a r y ż  6 maja. ( Dr o b i a z g i  p a r y s k i e )  
W  tych dniach odbyło sie doroczne posiedzenie cen-

2-alnego towarzystwa ratnnkn tonących i rozbitków, 
a któ.em znajdował sie także Den Pedro, cesarz 

Lrasjlijski. Ze sprawozdania odczytanego przez se
kretarza Kamila Doić, dowiadujemy sie, że towarzy- 

. stwo to od cza?u swego istnienia wyratowało 384 
i statków i wydarło śmierci 1459 rozbitków. Rezultat 
I ten przyjęto donośnemi oklaskami, które jeszcze sie 
I wzmogły , gdy przewodniczący tuwaizybuwa admirał 
l  de la Rouciere Le Nonry powołał do estrady wielu 

dzielnych marynarzy dla wręczenia im krzyża legji 
honorowej w imieniu prezydenta republiki.

R 6da£t rowie dzienników Figaro i Gaulois wie
dli ze aob* spór o to ,  kto pierwszy wpadł na myśl 
urządzenia p o d p a ś  przyszłej wystawy powszechnej 
pawilon prasy, w którymby cję znajdowały dzienniki 
eałago w iata <lla użytku apmwosdawców do pism 
U k  k ra j' wych jak i zagranicznych. Spór ten zakoń
czył zakładem o 10 tysięcy fran , z których je  
duą pofowe przeznaczono dla b u r a  dobroczynności, 
drugą zaś na szkoły w I X  okręgu P a r s ta .  J a k  się 
dowiadujemy z Figara, sędziowie przysięgli przyznali 
■łnkZność Fann YUm eesant, redaktorowi tego* dzień 
n lka .

Sposób otrzym ania medalu za uratowanie toną- 
eych. T rzech młodych ludzi przejeżdża Sie łodks po 
rsece. Jeden  z nich prze*: nieostrożność ^wpa a w 
Wnde- D rugi „idąc z i szlachetnym popedem zabiera, 
•ie do rzucenia za  nim. Trzeci zatrzym uje go i 
w i: „Co rob isz! wszakże nie umiesz p ływ ać!44— „1° 
n ic , odpowiada d ru g i; za  to on omie.*

H andlarz koni sprzedawał jednemu ze swoich 
klientów  klacz w obecności pewnego sportsm ana. Gdy 
ta rgn  dobito i nabywca oddalił s ie ,  sportsman pod 
szedł do handlarza i powiedział m n: „ T e ra z ,  gdy
jn ż  rzecz skończona, czy mogę z panem rozmówić 
sie  szczerze? “ — „.Bardzo proszę!" — „P an  zupełnie 
nie znasz sie na koniach.'“— „Ale znam sie na kupu
jących !“ była odpowiedź.

d y k u  o s ó b  z m a r ł y c h  we Lwowie od
21. do końca kwietnia. Rymarz Jakób, preben'aijusz 
domn ubogich, na uwiąd schyłkowy, 91 1. Benis 8a-

02 1. Hr.mutl Mojżesz, pisarz, porażenie mózgu, 
Dziednszycki Maurycy, emeryt, radca namiestnictwa, 
na zagłobe. 63 1. Rawski Mieczysław, ucz-ń szkoły 
gimnazjalnej, na gościec, 10 i. Kozowa Jan, pre- 
bendarjusz domu ubogich, na uwiąd schyłkowy. 83 1 
Richter Antoni, prebendarjusz domu ubogich, na gru
źlicę, 68 1. Pawu’ski Jan, emeryt, archiwista Wy
działu kraj., na porażenie, 85 1. Laurysiewicz An 
toni, ksiądz, na udar mózgu, 56 1. Steczka Karol, 
pri lendarjnsz domn ubogich, na zanik schyłkowy, 
65 1. Stadler Ezechiel, dr. medycyny, na zapalenie 
opłucnej, 40 1. Kulpa Michał, czeladnik szewski, 
przez powieszenie się, 39 i. Karyczak Matja, córka 
wdowy po uraędnikn, na suchoty, 17 1. Siemiatkow 
ska Enfrozyna, żona piywat. oficjalisty, na udar móz
gowy, 63 1. Wojtyński Leon, nauczyciel Indowy, na 
gruilicę, 541. (Jhyrak Łukasz, zarobnik, na ouchcty, 
49 1. Jamiński Jan. m er. radca fiskusa, na snehoty, 
57 1. Sembratowicz Brygida, wdowa po c. k. radu/ 
sądu krajowego, na nwiąd schyłkowy, 77 1. Bielska 
Marja Jadwiga, córka urzędnik? Wydziału kraj., na 
4*pę, 3 1. Mularski Jan, wychodżoa polski, na su
choty ,  54 1. Tarnowie! ki Mikołaj, pokątnj pisarz, 
przez otrucie sie kwasem *iaie*»nym, 74 1. Dębkow- 
■ki Leon, właściciel realności, na udar mózgu, 59 1. 
Szczepański Franciszek, ekonom, na wodną pnehline. 
70 1. Knbarcznk Stanisław, towarzysz drukarski, 
na snehoty płuc, 20 1. Humań Henryka, córka urzę
dnika. na zapalenie mózgu, 5 1. Schrenccl Markus,
uczeń szkół siitnaijalnycL na snchnty płac, 28 1. 
Maliszewska Ludwika, na wade serca, 40 1. Toma- 
■ zewski Jan,, czeladnik szewski, na suchoty płuc, 
37 1. Sołtys Anna, córka poborcy, na zapalenie płno, 
45 1.

do 9"—, pastewny złr. 7-25 do 7 50, wyka z lr . 6‘25 
do 5 oO, bób złr. 8-— do 9-50. Kukurndza stara z lr . 7"— 
do z łr . 7 50, nowa z łr. 660  do 7- — , rzepak zimowy złr. 
16-— do 16-25, rzepak letni 14-— do 14-50, ln ‘anka 
12-— do 13-—, nasienie lniane 14-— do 16-— , ni-sienie 
konopne 8 75 do 9‘50, koniczyna 40—  do 70-— , km inek 
54-— do 59 —, anyż 33 — do 35-—, anyż płaski 23 50 
do 26 — .

Spirytus za 10.000 litrów  procent -. gotowy zł. 33 — , 
w terminach w miesiącu C-ęrwęu - W rzesnm 35 50. — 
Usposobienie: ożywiono.

W aluta : marli złr. — -63; rubel 1 42, Napoleonaor 
z łr . 10 41.

W l e . l e i i  7. maja Na dzisiejszy targ przypę
dzono wołow galicyjskich 1519, węgierskich 2641, niemie
ckich 217, razem 4377. Za galicyjskie liche płacono złr. 
49—51, za lepsze 51-50—53, jedna partja prima złr. 55 
węgierskie zł. 49—55, prima złr. 57—58 za 100 kilo. Na 
kolorowe wory o jł popyt w ielki; płacono i2-eetiisrowe 
woły zł. 58— (io, cięższe 61—62 za 100 kilo. Dużo kup
ców przybyło na kolarowp ,voły. Pomimo tak wielkiego 
sp ę la , s r-zystLo sprzedano, K i z y s  z t o f o w i c z ,  Caite 
Stierbóojt Leopoldsladt.

Z  U u d  K i s ł y .  Z poip,’g''lzy instytucy j) w yw ie ra ją
cych obecnie bardzo błogi wpływ na podniesienie dobro- 
bytu pojedynczych okolic, a tem samem i  całego kra jn  
z pomiędzy instytucyj, m a ją c y c h  polepszyć stosunki ma- 
terjalne ludu naszego, zmuszeni jesteśmy postawić na 
piet wszem m iejscu Towarzystwa zaliczkowe. Tow arzy
stwa te, zukładane piowiej wyłącznie bardzo szczupłemi 
fuuduBzarai, gdyż prywainem i, p rzt z prawdz.wyoh przy
jac ió ł ludu, mnożą się z dniem każdym , a udzielając 
swym członkom kredytu na m ały procent, wzm acniają 
awt> waruma oytu i  aczkolw iek zwolna, lecz bardzo sku- 
teoznie przjozya-ają się do wykorzenienia epidemicznie 
dziś u nas występujących kruczków lichw iarsk ich . 1 na_ 
sza oaolita nie była zupełnie wolną od tej zarazy. 'W ięk
sze i  mniejsze gospodarstwa zaczęły powoli przechodzić 

ręce lich w iarzy  i słusznie powBtała obawa w yw ła . 
Bzczenia w ten sposób w ielu posiadłości. Z-u leźli się atoli 
wkrótce zacni obywa.cie , którzy chcąc temu thinę poło
żyć, postanowili na wniosek p. A  iaiJUeskiego, właści- 
c itla  dobr Uiekary i  posłą. na sejm kra jow y, zaiożycwła- 
snemi swcmi siłam i zw iązek  zauczkuwy w Libzkach. — 
Błoga ta myśl znalazła poparcie . już w duiu 5. lutego 
1874 r . Towarzystwo to rozpoczęło swoja czynności. Roz- 

ą iza ją c  przy założeniu bwcdi Bzczupłcm, funduszami 
guyz zaledwie kwotą 4710 z łr ., putraliło przezwyciężyć 
wBtręt ludu do tej nowej, aczkolw iek dla jego dobra u 
stauowuuej instytucji i dzisiaj poszczycić s.ę już m-.żo 
bardzo znaczną liczną członków ze st»nu włościańskiego; 
pokonawszy w ten spubuti Zw iązea zaiiczaowy pierwsze 
trudności, spełnił już część swego z&danu i posiada pe
wne w arunsi bytu.

Ja k  się z bilansu tegoż Zw iązku za rok 1876 okazu
je , wy_azu je tenże b iUns w otame czynnym 15.73i  z łr. 
10 cc., a w racbuuku zy .kow  i btrat kwotę 2-68 z łr . 96 
ct. jaku dochód. A to li m otylku szczęśliwemu z bn go wi 
okoliczności z a wdzięczyć m „m y pomyślny rozwój tegoż 
Tow arzystw a, towarzyszą mu tntaj bozi iteresownosc 
poświęcenie ml i czasu przez członków dyrekc ji, w UiA 
re j skład wchodzą pp. A . M nieBki, J .  a k ii l iń s k i , w łaśc i
cie l dóbr Śm ierdząca i  ks. W . O przędek, proboszcz w 
w L iszkach . Banowie ci,' stanowiąc od założenia do cb_- 
pn»j ch w ili d y rekc ję , obchodzą się bez w szelk itj Łknce- 
ia ry juo j pumocy, załatw iają sami oSobisCie w szystkie spra
l i  połączono z tytułem io w arzystw a , zjeJdŻa.ąc do L i-  
bsen.. uujtaiu potrzebnego na ten c e l , ą Bkładająctgo się 
z uwoch r-okojow, cd ,t«p ił Towarzystwu bezpłatnie p. J .  
B k irliu sk i. V».,ód takion więc stosunków Zw iązek za li
czkowy w L iszkaun  rozw ijać się może l  dla tych tylko 
ptzyczyn koszta adm in istracji, wynosić mogą kwotę 126 
R r . 56 ct.

Z przyjemnością najw iększą przychodzi nzm podnieść 
zasługi wyż wymieulonyL obóo, ioro u zmalazły juz 
„ardzo w w u w  uznanie , gdyż je th  krttJ zua<dale 
dzie tak zgodue zespolenie poczucia obowiązków obywa
telsk ich  z wdzięoznoBCią luuu, spodziewać się możemy, 
że wkrótce miną dla nas 0 wi e npadku mHterjaluego, 
ze otrzaśniemy się połąc^nemi si-ami z choroby, k .u ra  
by nas u la braku pomocy do mcosei doprowadzić U-ogła .

K o l e j e  K r a jo w e .  Sprawozdanie m iesiSoane), 
Przewóz zboża na kolei galmyjeśiej J la ro la  Lu d w ika  w 
maruu zraniejazyt się trochy. n^m ^^chodzie,
przypadającym na dawną w 704382 z łr . tj
2001 zł. na k ilom etr, a na uoWB.ą w iłosci 1689

O g łO B s e u la  u r r .  r fo w r  .Gaz. Lwów “ z 8. bm.
t i i ć y t a c j  e. Realność pod 1. T2 w Bilczu (powia* Me- 

J -lice) Cena wywołania -30 złr. — Realność pod 1. 14 
Horodyszozu (powiat Łąka), i  ena wywołania ; 1 złr.

S p r a w y  g e s p o d a r f j - t  i h a n d l o w e .
W  y k s z  listów hipoteoznyoh i aiygnaoyj kasowych 

Itu tw  80. Iw iet m  1877 W o)?iep ęig JŁn^du^DjręSj'

zł. 27 ct. na kilometr, wyaosi odnośnie do
msrea roku przeszłego na pierwszej 29 8 ,  a na drugi ej 
181 procent na kilometr. Ogólny dochod z pierwszego 
kwartału roku bio..ącego poiownany z przeszłorocznyn,, 
wykazuje nadwyżki 57 T i 36 8 proc. na kilimetr. Mię
dzy Złoczowem a Uiuchuwun otwaity zedał przystanek 
w Zarwsuicy. Uodrożm wBmd«jący w Zarwanicy opłacają 
bilety jazdy w sąneduich stacjach. Phkuilkow do i w 
/.ar-aaicy  kolej me przyjmuje. Opłata za przejazd z 
fodwołoezysk ao Wołoczysk została od 16- marca P0' 
większuną.

Ogóuy dochód ua kolei Lwowsko - Czerniowiecko- 
Jasskiej w maten wynosi 2o9 098 złr., tj. o 52 4 procent 
na na kilometr więcej, aniżeli w maren roku ^rzefczłego. 
Nadwyżka pierwszego kwaitału wynetn 66 procent na 
kilometr, krzewóz oBób pociągami towarowemi nr. 28 i 
29 między bniatynom a Czerniowcami ustał d n i a  1 6 .  m ar
ca dla braku podróżnych.

Kolej arcjksięcia Aib-echta wykazuje w marcu nad
wyżki 13 2 procent na kilometr; pieiwsza węziersko - ga
licyjska aolej ubytku 2 3 p ro cen t; kolej Dmestrzańska 
ubytku 13-5 proc. na kilometr w porównaniu z marcem 
roku przeszłego. Kolej Tarnów-Leluchow miała w maren 
dochodu 19.011 złr., tj. 125 złr. na kilometr. Dodatek na 
agio od zboża, m ąai, produktów mąoznych i grochów 
zniżony został na 5 od sta na kolejach pod zarządem 
pierwszej węgiersko-galicyjskiej kolei zostąjących.

Budowę wurstatów w Nowym Sączu objęli przedsię
biorcy S. Hirschler i J. hiatscheko. Kosztorys przeusta- 
wia sumę 62.763 zł. Z nazwisk wnosząc, zabiorą znowu, 
jak zw y k le , zysk obcy prryl y»se. Przedsiębiorców Pola- 
Ków z równą gwarancja i kwalmks- j Bmi iapewne nie 
cyło 1... Jeżeli saś rzecz ma się .naczrj, p i  o s i  m y 
w y j a ś n . e n i e  na faktach oparte, od stron intereso
wany ch, a dobrze pomlormowanyoh

z  z i e m n i a k ó w .  W ostatnich ora.iach upo
wszechniło cię przyrządzam , szczególniej dla służby i  
najemników, tak zwany* h serów ziemu.aozych., nadzwi

tartych ziemniaków, nalewa eię 4 garnce zebranego, zsia
dłego mleka i dokładnio wygniata rękami. Masę taa 
otrzymaną po/oslawia eię przez tydzień Bpokojnie, w nie- 
bardzo ciepłem miejscu, aby sfermentowała. Po upływie 
tego czsbu, odcedza Bię serwatkę od części stałych, wy
gniata soli i w zwyczajoych workach ssrowych prasuj", 
czyli ostatecznie dsje ocieknąć. Wyjęte z prasy coli się 
po wierzchu, i w zwyczajnych suszarniach na woluem 
powietrzu suszy. Sery tak przyrządzone przechowują się 
długo, chroniąc je. rozumie się jak i każde inne od pls- 
śmenia. Jatto pokarm stanowią bardzo tani, a pożj .my 
dodatek dla czeladzi do ehletn. W Saksonji i Czechach 
takie sery ziemniaczane od dawna weszły w użycie.

Ostatnie wi?4oinflM
Z B u c z a c z a  djuoszą Htuu, że tamtejsza 

władka polityczna wpadła na trop bardzo rozga
łęzionej 8gitacji pomiędzy włościanami, która 
zapowiadając rychłe przyjście Moskali, apostołu
je za wyrżnięciem szlachty i urzęJ*.ków a na
wet chłopów, kfljrzy więcej posiadają grunts niż 
18 gorgów, juewien wirtt«if>K am.orsjący 
sicjzjtem wygadać przed synem Zarządzono sleaz 
two ścisłe. Kici agitacji trzymają wswem ręka 
luźni w tych stroiach ajenci cywilizacji mo
skiewskiej.

Analogiczna agitacja rozwija się także w 
innych okolicach nrain

H r. Andrassy wyjechał d. 6. b. m. aa cały 
tydzibi do Węgier.

Wniosek Honigsmana aby zawiesić ualsze, 
specjalne rozprawy aad astawą o lichwie, dopo- 
kąd komisja nie poweźmie uchwały co do po
prawek wniesionych, wiedeńska Izba posłów 
przyjęła 120 głogami przeciw 70.

Jenerała Giatowt Dziewiałtowskiego znale
ziono nieżywego w wagonie pociąga nocnego pod 
Kolinem. Tknął go paiaiiz.

W H e n s l a n t j n o p o l d  p o j a w i l s  u lę  
d i i i a s . u u j u  p r o K l a m a e j a  ^ m i g r a n t ó w  
p o l s k i c h , d u t o w u i u  7 . m a j u  w yi>tose> 
w a n s  d o  a s i j s t k i e h  p r n y ja c iA I  w o l 
n o ś c i  i  w z y w a ją c a  4 v  u t w o r z e n i a  p o l 
s k i e j  4 0 - t]T 8 ię c s n e j  a r m j i .  P o r t a  d a j e  
4 0 .0 0 0  k a r a b i n O w  i  lO O  d z i a ł .

Wiadomość tę  przyniosła Gaz. Nur. Po
twierdza oaa w znp. łnosci nasze pierwsze do- 
niesieaie o formowania polskich legjonów.

Naczelna Komenda armji tureoiriej wydała 
rozkaz zabrania wszystkich na Dunaju znajdu
jących się statków i iuh ładugi, bez względn 
czyją -ą własnością, lecz przyttm  zastrzegła 
prawa właścicieli do wynagrodzenia. Turcy chcą 
pizeszkudzió Moskwie w użycm tych statków do 
budowy mostów.

Tnrcy z  Widdynia bombardują K alafat; 
rumuńskie bateije odpowiaaają na ogień turecki.

Turecka załoga w Jfajazeoie cofuęia się do 
Hamnn. Moskale z Bajązetu maszerują ku f ia  
muu i Alaszkir szukając połączenia przez Ka- 
giszman z korpusem Lorió - Melikowa , który 
wyszedł od Aleksathupola na Kara.

Do N . IV. TagUiU donosi prywatny tele
gram z Bukareszin, ze według zeznań bułgar
skich zbiegów Turcy pizedsięwzięli wszelkie 
Broaki, ł d j  w chwili ukazania się Moskałów ne 
bułgarskiem terytoijam spalić i zrównać z zię- 
nuą wszystkie um ugsze wsie przez wojska iu 
teckie me zajęte. — Telegram ten podajemy 
dla jego oryginalności; tenże bowiem nie zna 
w tym powzięciu „wszelkich środków, kiedy 
dla sp a L n a  wsi wystarczy prosta zapałka, ale 
.u  stracha wielkie oczy.°

Z  Aten donoszą ze na wyspie Kandyi la
da dsieii wy buchme powstanie greckiej ludhwśei. 
Gubernator tn redu  zaządai w Konstantynopolu 
pomocy w wojsku i okrętach; inaczej eowiem 
uie będzie mógł utrzymać się.

^  tych dmach, jak douoszą z Zagrzewa, 
znowu przekroczyłp graiicę przeszło 1800 ba 
śniackich zbiegów. Dtiputacja bośuiaoka podała 
prośbę do jenerała Moliinary o dalsze wydawa
nie zapomogi, które było cofnięte,

Istok oświadcza, ze Serbja, ażeby „pewne
mu państw -  nie pouae sposobności do „paialel- 
nej akcji44, postanowiła „do daljzej deoyzji“ za- 
uhuwao się zupełnie spokojnie; ale zastrzega 
sobie głos we właściwej chwui. — Wyobiaaamy 
sobie, jak to „pewue“ państwo truchleje, wyczy
tawszy takie kategoryczne oświadczenie istvka 

Fozostający w Rnmunii austrjaccy Doddani 
zawiadomieni zostali przez właściwe konsulaty, 
że 15. maja mają się sUwió do corocznych ćwi
czeń wojskowych.

W . dtng najświeższych wiadomości z Orso- 
wy punkt, w którym Moskale pr/ejśó mają Du 
naj^jeży pod Czerna wodą

Telegramy „Dąieiinika Polskiego.’
(Prywatne teLgramfy ^Dzienniku. Polskiego,r)

9. maja. Mimo oświad
czenia Herbji, że vv teraźniejszej za
chowa się neutr dnie, yg koia! h dyploma
tycznych panuje ehawa, aby umiary poko
jowe na niczem nie' ponieważ serb
scy konserwatyści z Ś inowiczem na cze
le, usiłuj% dkionic księcik du zawarcia kon
wencji % Moskwą, PśsteĄ JJoyd ostrzega 
Serbję przed tym krokiem niebezpiecznym.

G a la c h  9. maja. przy ujściu mat- 
czyńskiej odnogi Diua^fa do głównego ko
ryta wszczęła się -wczoraj gwałtowna ka
nonada między hatmaiai moskiewskiemi a 
wojennym statkiem tureckim. Okręt cofnął
się v? koitetf.

(Telegramy Biura korespondencyjnego.)
B u k  a r e s z t  9. maja. Wczoraj o godz, 

5ej wieczorem zmniejszył się ogień bateryj 
tureckich pod Widdyniem. Kule tureckie 
nie sięgaj ^.alafatu. Kule rumuńskie
dosięgały tylko okrętow pod Widdyniem.

poufne zgromadzenie senatorów i depu
towanych zsjmy wało się obradami nad kwe- 
stją udziału Rum inji w w ojnie. W lększośó 
deputowanych zdfje się być przychylną 
uczestnictwu w wojnie. Większość senatu 
jeszcze wątpliwa.

F a r j l  9. maja. Dzienniki donoszą,

tylko pros tem poświadczeniem, że takowy 
otrzymała.

Ł ó h d y i i  9. maia. W Tzoie gmiu za
pytał 0 ‘ Sulliwan, jakie znaczenie ma o- 
świadczcnie wczorajsze sekretałza stanu 
Crossa, iż Anglja będzie Egiptu bronić przed 
wszelką interwencją lub atakiem. Northcote 
odpowiedział Suiiiyanowi, iż inturpelację tę 
musi Laprzód zapowiedzieć, poczem Sullivan 
zapowiedział że zapytanie to powtórzy w 
najbliższy poniedziałek.

Rozprawę nad rezolucjami Gria&Hone a 
po długiej dyskusji odroczono do czwartku.

Ik o u d y n  9. maja. W Izbie gmin o- 
świadczył Hardy, że nie masz żadnego »ne- 
cjaLaego wykazu wojsk, pr7.ygotowi uycb do ' tkcje b ^ S  i | ^ i  S 'L0 
służby zagranicą. (Ma to być sprostowanie! K a i .  
yladomości podanej przea Timesa. Rud.) Un. 219 -

- s.  f i S S f ' * w?r • S 5 -
Galicyjskie

T d Ł g r w ‘« w » a e  k u * w  w l e f t i t ś k l t .
W iuJeu, 8

Losy kredytowe .  __
Akcje W igier. Kre d. IM  ?5 

„ A ]« -Austr. B. 64-25
a Umonsoank . 42 25
,  kolei Kar.-Lua. 19Ł75
„ „ Północą. 187,75
„ „ Połudn. . 76'—
„ „ Alfolds. . 9150
„ „ Elżbiety 131-—
„ „ Lw.-Cz. 102 50
,  „ W eg.Pół. 88 - —

„ „ Rudolfa . 103-—
a a Albrechta —•— ____. . __

U sposobienie: stałe.
W iedeń, 8 maja.

Jed. dług pań. w bank. 57 60 
a « a l —eh 63-45

Renta w złocie . . 70*—
Losy ŁśSiyp* z r. 1860 ISO 75 

i Akcj" l . n  naród. Tnl

maja, 2 godz. 23 min.
163 -  Ung. Staata-Otl. 1877 5976 

Galio. Łdem nizaoji 83*25 
186ł Losy . . . .  127-76 
Niedmiog] kolej . . 76 50 
Verkehrsbank .  .  73- — 
Tureckie Losy . . 1125 
Węg.-Gal. kolej . . —•—
Baubank-Aotien . . —-— 
Staatsbabr . . . .  219-— 
Bankrerei . . —■ — 
Węgierskie Loty . . 71-60 
Reichsmark. . . .  63*75 
Roasyjskie banknoty 1-42

L o n d y n .......................129-70
S r e b r o ....................... 112-70
20-frankówka .  .  .  10*37 
Dakat cen. mew . . 6-12
109 marek nieuieo. 63-70

B o u r k e  oświadczył: Rząd nie może od
mówić Porcie prawa wydania regulaminu 
biO K & dy. Porta dała okrętom angielskim 
teraj.* kilkodniuwy dc opjieziieuia portów.

W Izbie panów lord Rutlaud uderzył na 
rząd z powodu odpowiedzi Derby ego na o- 
kólnik Gorczakowa. Derby zaprzeczył, jako
by depesza jego wy wołała wielkie zaniepoko
jenie w Europie : Anglja nie mogła się zgo-
,J . . A  n a  U a i * l i n e t i a  k a t ,  a a r a n  I

11850 
78 —

o j m I u  i  .

Kolei Rumuńskiej . ____
Aastrjackie banknoty 157*70 

Uspos. —

1‘2-SO

P a r y i ,  3°/# renty 67 06; Lombardy 147-—

m aja .
Dziednszycki z Gwoźdźca, 

kordonu, A.

Przyjechali do Lwowa dnit
H o u ‘ 1 Z o r z a .  S. br. Dziednsz 

L. Bielecki z Trembowli, A. Załgski z za 
Górska z OdesBj. .

K o l e i  i l a r o p e J n U L  U Fejerwary z Wi.nlnia. 
H o t e l  L a n g a .  T. Wartanowicz z Czerniowiec, R. 

Knausoher z Cieszyna, J. Wędrychowski z Bolechowa.
J— — r — — - o  -  —z - o -  H o t e l  W a r s z a w a h i .  F. Greger z Pragi, K. Pa-
dzic na memorandum berlińskie bez ewen- Par® Kamionki.
tualnes c wciągnięcia się w wojnę tnrecke br. tS S ; z!
Z Moskwą. Derby R i t  wątpi O S&pzerpścij Swi^_jw»Ki z Tarnopola, F . Link z Komarna, G. Sza- 
oświadczeń. knjje O R ^  CZ»0V l # ! ^  Ltjttus hAiewmw z Przemyśla.

otrzymał był od cara, ale wtedy armja mo
skiewska była już w pogotowie, do wujsy,
Gr anvi l l e  oświadczył, że ma zgadz* się 
z notą Derby ego, ale też niw może jej tak
że gamó. C a i r n s  broip Derby ego i dowo
dzi, że depesza jego wyrażn zdanie rządu 
kraju.

B a k a r e u z ż  9. kwietnia. Rząd ka- 
ssał w dziennikach zaprzeczyć wiadomości., > 
jakoby armja rumuńska mik/a być złączoną* 
z aimią moskiewską, lub być komendero
waną przez oficerów moskiewskich-

H a g a  9. maja. Rząd odrzucił pety
cję niderlandzkich biskupów, o pośrednictwo 
u rządu włos«dDgo na korzyść papieża, po
nieważ petycja nie jest motywowaną i za
wiera żądanie, mieszania się do spraw we
wnętrznych innego mocarstwa.

e r s a l  8. ma a. Z powodu wzmian
kowanego przez Cassagnaca (bonapartystę) 
carowi moskiewskiemu ubliżającego arty
kułu dziennika Sentinelle (jesi to organ re
publikanów i wychodzi w Nancy), oświad
czył Juljusz Simon w Izbie: Artykuł ten 
jest nikcpemnością, odpieram jednak twier
dzenie Oassagnaca, że za to jest odpowie
dzialną partja repuolikańska. Minister spra
wiedliwości oświadczył, że ten obrzydliwy 
artykuł obraża ŁU -ntrcuę wiel i t iegG 
n a r o d u ,  z którym Francja chce utrzymy
wać u rJt rzyjaźniejsze stosunki, Ohociai po
seł moskiewski nie wmósł żadnej skargi, 
to jednak dotyczący Jńdaktor, który już za 
inne artykuły skazany, uzyskał przewłokę 
kary, zosuł bezzwłocznie uwięziony. Skoro 
poseł wniesie skargę, natenczas rząd suro
wą wymierzy sprawiedliwość. Mordteur do
nosi, że ks. Grontaut Biron powita dziś ce
sarza niemieckiego w Metz, co jest pono
wnym dowodem przyjacielskich stosunków 
obustronnych.

T e l e g r a m y  zbi>M >irp \ dnis 8. maja.
W i e d e ń :  okowita p r 10 000 li ar-percent cł. rA*76;

B u d a p e s z t :  pszemoa (76 kilogi ) na wio nę zł. 12-56,
B e r l i n :  Pszenica żółta na maj-czerwiec 262*60,_ żyto 
loco 18v/00, okowita 53'80; S z c z e c i n :  pszenica na 
mąj-czer. 261-00, rze) «a ns wio.aę 296*00; P a r y ż :  miyka 
159 kilo 71 76.

W i e d e ń ,  9. maja, 10 goco. 44 m'
Akcje Kredytowe . 136 60 Akcje kylei Kw-Lud. —■■—

,  Anglo- Austr. 65-— ,  „ P"'udn. . —•—
,  UnionsbaLik . — „ B _i>.u Fr- A u r, —•—
„ YereinsliaiA. — 20-frankowk« . . 10371/,

Usposobienie : bez życia.

K a p e l u s z e  a i g i e i s n e  s z y t e

w t o k i  p o  PO e t . ,  1 z ł r . ,  1*30 1 1 z ł r .  4 0  c t

n ANTONIEGO M U L L E R A
w e  L w o w i e ,  u l i c a  B U i c h j  L  17 

S  a  1  e  i  ł  a  i  e .

N a jw ię k s z y  w y b ó r

M ó l  I ł a w  wyriM
p o l f c t t

C U k icm ia  M U L L E R A .

QftjeXXiUl&UW, UiK LWAHyiJU BBTUW Ł.OŁQ ŁZOKJ GIL, U&dSWy- _  ~ -i /i m /I U *
czaj poij w nj‘5, a oo do dobroci nje różniących siy wieie 1 'rhTlcjft n h  O k ó ln ik  O rorC Zftkow a 0 d p 0 ° ri6

Lwów,  z Izby handlowej 
Dnia 8. maja.

I. Akcje za sztukę. 
Kolei gal. Kar-Lnd. a200zł, 

„ Lw.-Czeru. a 2la) zł. 
Banku Hip. gal. a 200 zł 

,  Kred, gaL * 200 rł.
U. Llaty » » '  “  100 *i -

fow. Kred- B*1- w- a’
.  • • : *  ■

n  0  8  * .  *

Banku Hipottcz. galic. 6% 
Ul. klaty Słaiaa za 100 zł. 
Bal ZaU .kred. włość. 6°/0 
Ogóln. roln. kreu. zakł. dla 

Gali Buk. 6°/, los. w 161 
Tow. kred. miejg.6,/0 w 161, 

IV. Obllgl za 100 zł. 
Uidmnnizaoyjne galicyjzL 
Potyczki zr?j 1873 i  6°/, 
Loay miasta Krakowa . ‘ 

■ a Stanisławowa 
V. Monety.

Dukat holenderski . .
a cesarski . . .

20 franków ka . . . .  
Pół imperjał rossyjski. 
Knbe) roasyjsld arebny 

a a papierowy
100 marek _>emieckiob 
3reoro r« 100 w. . 
Kupcny w sreb. za 100 zł.

W ie d e ń , 6. m iia. 
&°/t zjedn dług pańat.bank. 
,  ,  ,  ,  arebr.

Renta w złocie za 100 pap.a Obtg.indem.Nii.Austr.
, ,  .  ozeskie
,  ,  .  wggierakie
z .  > g»heyjskie
, a s bukowinzk
( ,  > siedmiogr.
,węg.poż.kol.300fr 120zł. 

Llaty Zastawne.
6 % Banku naród. listy . 
4 a galicyjskie . . . .

gal. zTakł. kred. włość 
r r »  kred. miej. 6*/t  w 161. 
9  w.'*der«kte lla tr

żgdaj% płacą

m  — 
10? 
żitt — 
216 —

83 — 
77 — 
88 — 
87 —

89 60

9120

84 26
9J -
lb  60 
2 0 -

616 
6 20 

10 50 
10 80 
180 
143 

£4 60 
1.13 t o  
l i a -

ns 20 
6440 
73 46

7325 
83 60 
81 — 
69 60 
94 60

9636

88 — 
88 60 
8 8 -

196 —
212 W 
212 —

8150 
76 60 
81 60 
8 6 -

87 60 

9010

82 60 

1 4 -

6 — 
666 

10 86 
1050 
170 
141 

63 50 
111 6o 

11  —

68 —  

6420n u
1 0 8 -  
103 — 
72 60 
82 80 
79 — 
6 9 -
94 —

95 20 

82 60

o .  /składu kr. dyt. anstr. 
a iłome» pańsfw. IzO zł 

Peżyczki loteryjne.

,  ''"Wi <*UDU
państw, z r. 1860 

Losj pożyczki z r. 1864 
, prem. pożycz. w#g.e 
, Comorente . . .
, uredytowe . . .
■ Żegl par na Dunaj 
,  kziguia Salm . .
,  ,  Palfy . .

. ■ Slv7 • •
,  hr. St-Geno» . .

miasta Budy . ,
. ka. Windiaongritz 
,  hr. W aldctein .  .

hi. izegljnch . .
. Rudolfa . . . .

Banku naród, austr. . 
Zakładu kredytowego . 
Żeglugi par. Di. Dunaju 

Lei północ. 1 erdynaan,
, rządowej fr. a. .
, zachód, o. Elżbiety 
, Pohidi»>wej . .
, Galicyjskiej . .
, Uzerniowieckie; .
, Albrechta .
, w^g. północ -wtck 
, k .  Budolfi SW cł ■ 
, Alfóld. - Fiuzaańaide 
, Koacyoko-Bogumił.
, biedmiogi odzkie-
i GiaąńaLA' • ■ .
, wscLoc - węgie-sue, 
, austij.- północ.- zach. 
.  Franciszka-Józefa 

Baku anglo-austrjao. . 
Zakładu kred. węgier. 
Banku franko-austrjac. 

a  galie. dla handlu 
przem .« Krakowi 

Banku kre L gaL . .
, g» !«*  hipoUoa

żędają płac^ i
106 50
13» — 138 -

j r o  284 —
i ł o ś  - 102 50
3107 30 106 90
•

1166C 11660
. 128 50 127 50
. 72 — 7150
, 21 - 20 —
. 154 — 153 60

9 4 - 9360
37 60 3660
27 — 2 6 -
3160 ------
2326 2260
3 0 - 2 8 -
24 — 23 —
22 — — _
13 76 1326
13 60 13 —
1126 10 76

762 — 768 —
136 20 136 —
-k'6 - 304 —

1822 1017
217 50 s l ” 60
A l  60 131 60
7650 7 6 -

199 26 188 76
10426 103 76

6£ 60 8 9 -
. m t M . 164 75

93 - 92 —
8 4 - 8 3 -

. 78 60 77 60

.166 — 164 —
i - - - - - - - - - - - - ------
103 60 108 —

. 1 1 4 - 113 60
66 60 6 0 -

. 11676 116 25

i
w» --

m ■ •*“* ' —  ——

4 — 98—

Obiifll pierwszeństwa
Kole. koszycko-bogum. 

„ pańarwow. 500 ii  
B Emisja z r. 1867 
„ południow. 600 fr. 
,  Bony 1875-76 6% 
a p. c.F.lOOzł. m.k.
a a 100 BĆw a-
„ - WK,br.6°j
a połud. pół. niem.

6 °/0 za 100 zł. w. a. 
a  6 °/0 w  srebrze . 
a galic. Kar.-Lndw. 

30Qjęł. w. a , w arb 
6*/e za łuó ii. 
Emisja H. . . . 

.  Lw-Czer. i  oOUl’, 
(w arb. 6°/, aa 100 
Emisja z r. 1867 

a  Siedm. 200 ał. w.a.
.  ka.Rn c>lU800zł. 

war 6°/,sa 100ał. 
Pow pragskie przem.

żd . po 300 z£ .

W a I ■ t y.
lesarskie korony . . 

a duka . na wagę

za 100 marek.

Wa r s z a w a ,  6. maja.

a  2ej serji
kupon 

a nowe 
kupon 

likwidacyjne. 
kupon

Roa.po*jos

Łgdajgi płacę
66 — 

1 6 6 -  
144 -  
113 —

102 —  

9" 50 
’07 69

84 —

102 —

74 6f 
72 60 
67 76

78 60

613
614 

1( 36 
1303

llŚ 26

63 60 
142

64 50 
15' — 
142 — 
112  —

101 50 
96 50 

l07 —

82 —

101 60 
96 60

74 — 
72 — 
67 26

7250

611
612

10 35 
12 95

112 —

63 60 
142

rb.lkp. rb. kp

9205

0010

96 — 
95 — 

144 ‘ a 
9176 

181 , 
79 85 

168 %



DZIENNIK p o l s k i .

Pierwsza węgiersko-galicyjska kolej żelazna. O.k. kolej państwowa Tarnowsko-Leluchowska.

ROZKŁAD JAZDY
ces. król. kolei państwowej Tarnowsko-Leluchowskiej

ważny poezpszy od dnia lo-jro Maja 1877 r.

Połączenie w kierunku do

T a r n o w a O r ł o w a
Z WIEDNIA 
„ Warszawy
„ Granicy .
„ Krakowa .
Do TARNOWA

Z Podwołoczysk 
„ Brodów .
„ Lwowa .
jj Przemyśla 
Do TARNOWA

godz. min. godz, min.
Co Wtorek 

i Piątek

aodz min.
odchodzi <s> 8-30 wieczór i Piątek 10-45 przed poi. Z Budzina-Pesztu. odchodzi 7 20 rano

• • • « aa 815 7 -— rano 9 Miszkolca » 1 51 po połud.
• • • }? .2 7-03 rano 7i 2-o0 po połud. Koszyc . 

Do Abosza . 
1 Z Preszowa.

6 — wieczór
• • * »

przychodzi

'"Oo© 10-48
12-54

przed poł- 
w połud.

n
n

1 9-20 
|  10-06

1 wieczór 
|  w nocy

przychodzi
odchodzi

n

»
6-18
9-—

n

1 »
odchodzi ©• r*H

%0>• r—i £SJ

3 4 5 wieczór Do ORŁuWa przychodzi Co Środę 
i ŁSobotę 12-34 w nocy

• • • j?
• • * >1

10-13
4-40

n

rano

przychodzi
O© 728

12-20
»

w połud.

Co Niedziel* i ? 
Poniedziałek |  

Co Poniedziałek “ 
i Czwartek

yodz. min.

845 l wieczór 
6 45 rano 
1-— po połud.

pociąg 1/5 z Bogumina
8-— j o połud.
618

Pociągi na kolei z Tarnowa do Orłowa

"cca
o

W

I., TL, [II. klasa Pociąg mieszany

N r .  3
c o d z i e n n i e

N r , 1
dwa razy tygodniowo a m.

+■=»
O)ao

• I—(

S t a c j a

I., II., III klasa Pociąg mieszany

Sir. 4
c o d z i e n n i e

S i r .  2
dwa razy tygodfliowo a m.

10-6
20*9
31-8
36*3
47*4
61-1
71-9
80*7
83-2

95*4
104-8
118*3
126-1
138*8
151*4

odchodziTakNÓW (Restauracja)
Łowezowek-Pleśna 
Tuchów 
Gromnik
Bogonio wi ce - Ci eiko w ice 
Bobowa 
Grybów 
Piaszkowa .
Kamionka .
NOWY-S4 GZ (.Restauracja)

Stary-Są oz (Zakład kąpielowy Szczawnica) „
Rytro . . . . .  „
Piwniczna .
Żegiestów (Zakład kąpielowy Żegiestów) „
Muszyna-Kryn:ca (Zafeł. kąpiel. Krynica) „
ORŁÓW (Restauracja) • • przychodzi

przychodzi
odchodzi

godz. min.

1*39
2-07
2-36 
3 11
3-28
4-03 
5 02 
5 44

po połud.

6-18
6-39
6-59
727
7-58
8-31
9-11 
9-50

10 25

wieczór

»
n
H
U

Co Wtorek 
i Piątek 

Co Środę 
i Sobotę

godz. min.

11-51
1219
1250
1-27
1-46
2-21
3-20 
402
4-36 
4-57 
6-42

w nocy

n
rano

6 1? 
6-44 
717
7 57
8 36 
911

przed pcl

12 6 
25 3 
38-1 
46 7
56 0
63'2
70-8 
79-6 
90-4 

104-0 
1152 
119-6 
1305 
140 8 
1514

ORŁÓW (Restauracja) . . . odchodzi
Maszyna Krynica (Z&kł. kąpiel. Krynica) 
Żegiestów (Zakład kąpielowy Żegiestów) „
P iw niczna.....................................
R y t r o ......................
Star^-Sącz (Zakład kąpielowy Szczawnica) „
NOWY-SĄCZ (Restaui acja) . j
Kamionka .
Ptaszkowa .
Grybów 
Bobowa
Bogoniowice -Ciężkowice 
Gromnik 
Tuchów
Łowczowek-Pleśna
TARNÓW (Restauracja) . . przychodzi

godz. min.

3-40
4-15
4-49
5-24 
5-47

rano

6-19
6-38
6 58
7 26
8 02
8-56
9-37 

1008 
1024
10-53
11-20 
11-44

przed poł.

CoPonledział
i Czwartek

godz. mm.

Cu V torek 
i Piątek

7 54
8-30
9-07 
942

10-06
10 39
10-58
11-43 
12*12 
1249

1*43
2-26
259
3-20
3-51
4-18 
4-42

wieczór

w nocy

rano

Połączenie w kierunku z

Or3to w a
godz. min. godz. min.

T a r n o w a
ytidz. mirt.

Do Pr bazowa 
„ Abosza .
„ Koszyc .
„ Miszkolca
„ Budzina-Pesztu

przychodzi
przed poł.

n

w poład. 
|  wieczór

12 33 ^ połud.
pociąg Nr. 6/11 do Bogumina

2 18 po połud
wieczór

Co Czwartek 
i Niedzielę

rano ł

Di? Przemyka
1  Lwowa 

Brodów .
» Podwołoczysk

Z TARNOWA 
Do Krakowa 

„ Granicy . 
„ Warszawy 
„ WIEDNiA

p-zy chodzi

odcliodzi
przychodzi

©
“3
a
©•imES3
O©

©:a
a©

*tS3rG
Oo

6-14 
9 *5 
3-46 
5-20

wieczór
n

rano

12-29
238

po połud.

| 9 38 |  wieczór 
9-15 przed poł. 

' 5-10 |  rano

min.
Cu /torek  p  

i Piątek | 5-27 |  rano
7 13 

11-21
|  8-5C 

4 53

przed poł. 
| wieczór 

po pcłnd.

Podane godziny na kolei z Tamowa cl ) Orłowa stosują się do zegara peszteńskiego.
„ „ połączeń stosują się do obecnie ważnych rozkładów jazdy dotyczących kolei; poleca się jednak porównanie pór połączeń z odpowiednimi

rozkładami jazdy kolei sąsiednich. 4058 2 -8

W i e d e ń ,  w Kwietniu 1877 r. d»«l
rPffMdrnfc nie będzia płaronyj

Pierwszej węgiersko-galicyjskiej kolei żelaznej jako prowadzącej ruch 
na c. k. kolei państwowej Tarnowsko-Leluchowskiej.

JO



DZIENNIK POLSKI.

DIABEŁ”
ilustrowane m  satyryczno-poinyczne
wychodzi w Krakowie od lat 9ciu d w a  

n i /  k a ż d e g o  m i e s i ą c a .
Kwartalna prenumerata z przesyłką 

pocztową 1 złr, 15 cnt.
Główna Administracja w księgarni 

A. DYGASIŃSKIEGO. 4076 1 - 3

Medycyny i chirurgii

Dr. Jakób B ierer
l e i  ar* k o le jo w y ,

a p e c ja l i t ta  ch o ró b  th ó r n y c h  
i  ta je m n ic z y c h .

Mieszka teraz przy ulicy Jagiel- 
ioiiakiej (Jezuickiej) pod I. 18. 

O r d y n u j e  o d  g. 8 . - -  9 . z  r a n a  
i  o d  3 - — 4 . p o  p o ł u d n i u .

3833 2—0

Leśniccy
r z ą d o m  e g z a m i n o w a n y ,  posia
dający czteroletnią praktykę j jadnoletnią 
samodzielność w majątku większym, ży
czy sobie zmienić posadę od dnia 1. li- 
pca 1877. Na żądanie odpiry świadectw 
przeszłe. ®

Łaskawe zgłoszenia pod adresem : 
X . Y .  Z  poste restante w Sokołowie.

Osoba
znająca jeżyk i stosunki miejscowe w 
Cieplicach czeskich , życzy sobie jako to 
warzyszka jakiejś damy, przebyć sezon 
kąpielowy w miesiącu czerwcu, Porozn- 
mieme listowne poste rest. K. J  

4074 1—2

Kandydat notarjalny
jednoroczną praktyką, poszukuje 
leżenia -  P o s te  r e s t a n t e  / -  U . w

j > 3—3szczenią 
f lu m b o r z e ,

Adwokat krajowy

Dr. Ksawery Gajewski
otworzył kancelarję

przy ulicy Kopernika 1. 6 na. 
I szem piętrze. 4020 3 - 0

M a ł e  p o m i e s z k a n i a

na tato

Na sprzedaż Wieś
./ obwodzie K o ł o m y j s k f t t l ,  przy go
ścińcu, pół godziny ou dworca kolei poło
żona, z osobnym krpusom tabularnym , 
obejmująca całego obszaru 650 m rgów, 
propinacja z młynem czyni 800 złr., bn 
dynki gospodarcze, jako też i mieszkalne 
w najlepszym stanic. Mający chęć na; 
bycia zgłosić się może wprost do właści
ciela pod adresem J .  M . poste restante 
Ottynia, który o bliższych szczegółach na 
zapytanie odpowie. 4052 2—3
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w realności p. Bognckicgo na przedmie 
ścin Łyczakowskiem za kaplicą na lewo 

2ga nliczka (Ubocz 1. 4).
Bliższe szczegóły udziela zarząd-a

po 4. godzinie po południ n- 4070 1 0
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W jednem z większych miasi 
powiatowych wschodniej Galicji 
jest do s p r z e d a n i a  h a n d e ’ 
towarów korzennych, galanteryj
nych i win, bez żadnych dłu
gów, dla zmiany stosunków fa 
milijnych, z wrolnej  r ę k i  za 
10 000 złr. w . a. — Bliżsy.ycb 
wyjaśnień udzieli Wny Juljusz 
Reiss, kupiec we Lwowie.

4000 4—6

Ciągnienie jnż 15 maja. 
Główna wyg. 1 5 0 .0 0 0  zł. 
Ciągnienie już 1. czerwca. 
Główna wyg. 2 0 0 - 0 0 0  zł. 
Ciągn. Serji jnż 1. czerwca. 
Główna wyg. 2 8 0 . 0 0 0  zł.

f(gierskic Promesy komunalne złr. 2W5
Promesy z r. 1864........ złr. 3-25
V5 Promesy z r. 1839 złr. 10-
W  W s z y s t k i e  trm y  s z t u k i  rasem tylko m ir, 1 6 * 5 0 . ' W
Lobów państwowych z r. 1839 odbędą się jeszcze dwa ostatnie ciągnienia, 
33ÓG w których bezwzględnie musi się wygrać 1 7  milionów. 18—20

Nyitrai &  C o m p , Wleń, Karntóarstrasse 16, eisernes Hans.

Biuro inżyniera
C .  V Ó L C K N E R

w  W I E D N I U ,  I V .  N c h n i n d g a s s e ,  5 .
specjalisty w zakładaniu i prowadzemn b r o w a r ó w ,  g o r z e l n i ,  
f a b r y k  k r o c b u i a l n ,  m ł y n ó w ,  o l e j a r n i ,  t a r t a k ó w  itd. 
itd., poleca się do budowy, restauracji i dozorowania wszelki ih 
w zakres ten wchodzących przedmiotów. 4069 1—10

Svteie WODY mineralne
j * e  zdrojowisk k r a j o w y c h  i z a g r a n i c z n y c h ,

t e g o r o c z n e g o  n a p e l n i a n i a ,
otrzymał handel 8893 9—0 |

W. M ARSZAŁK 1EW ICZA
(p rz e d te m  K A RO LA  Sf i t i  B l l H A ;

w e  L w o w i e ,  u l i c a  K r a k o w s k a  p o d . 1 6 ,
i poleca takowe po cenach najmiernitjszych.

P rzy odbiorze 60 /iaszsk luu baniek naraz, opakowanie grafit.
C e n n i k i  n a  ż ą d a n i e  f r janko  i g r a t i s .

III

Handel 
I maszyn do szycia U W  s u -  V  x z  c  y

M A i Ż l I Y  do
z największej fabryki

2 akcyjnego Towarzystwa T 'te s te r &  Rossmann w Berlinie

ooocccooooooo
® Niniejszym pozwalam so- ^ 
^  bie przesłać zawiadomienie, £ 
V że przeniosłem kancelarję *

Z am iana  i sp e 
cja lna nap raw a

SZ Y C IA
E u ro p ie

Seyfarthai Czajkowskiego? moj% w Wie(*Qlu ^
j  Stefansplatz Nr. 10.w e  L w o w ie ,

otrzymała na skład główny:

AFORYZMY
na tle przyrody,

skreślił
Hf

Dr Med. i Chir.
Cena 2 zł.

, u r J r o i iM IM j t
O adwokat nadworny i sadowy. ^
Ó 4006 4 - 1 0  0
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Filozcfja i jej nadanie,
przez

Ks. Marjana Morawskiego T. J
Crna zł. 2-50.

Psychologja samobójstwa
przez

X . Stanisława Załuskiego T. J .  
Cena 60 ct.

F laszki
drezdeńskie [f

d o  w i n a  1 p i w #

utrzymuje na składzie

Arnold Werner we Lwowie.

MISCELANEA
z prawa handlowego i wekslowego

Z e s z y t  I .

O  g i e ł d z i e
i o czynnościach giełdowych, 
ze stanowiska praua auttrjackiego, 

napisał
» r .  L e o n  r d  P ię ta k ,

profesor nniwer,ytetu lRpwskieg0. 
Cena zł. l-ao.
~  T ~  3973 3—i

3 H 3 A O E M
^ 0  CAOBńpń WłKNO - pŚCCKOro,

HdllHCdBS

HE^H E6PXPflTGKIH.
UkM4 80 n- d. B.

[■UB1I
Ogłoszenie.
Zawiadamiam wysoką

szlachtę i szanowny Pu- 
biiczność, że od 11. marca zoSn.ł otwarty 

nowe założony główny

skład obuwia
d l a  u a n i  1 d z i e c i ,

pod 1 4, w głównym Rynitu, czarna ka 
mienica, obok handlu złotniczego 

p. Vólkera, 
nadmieniając, że obnwie na składzie tylko 
gj ę znajduje z własnego wyrobn, z mate- 
rjpłów jak nailepszych, tak krajowych 
,a ko też i zagranicznych, po cenach bar 

dzo przystępnych.
Wszelkie zamówienia tak w miej sen 

j„ko też i na prowincji jak najstaranniej 
uskuteczniają się w najicrótszym czaBie. 
Obnwie niedogodne przyjmuję uapowrót 

'.ądanie rozsyłam cenniki gratis.
J ,  A B B A S Z F . W S K I
rk) właściciel magazynu. 3—6

n A O A Z I I
HENRYKA MULLERA

r ó g  u l ic y  H u lic lt i^ j  1. 6 ,
poleca wielki wybór

WOSKÓW
dla dziatek lekkc noszących, mogą 

także służyć jako kołyski.
1 2  z ł r .  wózek bronzowy na żela

znych kółkach.
1 5  z ł r .  wózek bronzowy dnży.
19  do 1& z l r .  wózek biały lakiero

wany elegancki.
3 0  do 3 4  z r r .  biały elegancki na 

podwójnych resorach lekko noszący. 
Łaskawe zlecenia z prowincji zała

twiam jak najsumienniej. 3938 4—4

z gwarancją 5-letuią, poleca handel maszyn do szycia
J ó z e f a  I w a n i c k i e g o

przy ulicy Akademickiej 1. 2 , Hotel Żorża.
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Prasa ręczna ilrnHa
znpełnie w dobrym stanie, jest z wolnej 
ręki pod bardzo korzystnemi warunkami 

a j  s p r z e d a n i u .
Bliższa wiadomość, pod literą K .  H . 

w drukarni Dzień. Pol.“

Niezawodną prezerwatywę
p r z e c i w

„ D y f t e r j i “ ,
która przez skutek swoj cudowny i pewny, 
wszechstronne sobie uznanie wyjednała, 
raa ciągle w zapasie i rozsyła wraz z 
przepisem użycia na zamówienie — bez
zwłocznie pocztą za zaliczką lub poprze- 
dniem przekazaniem należytości zł. 1'10 
z opakowaniem, wynalazca 4078 1—6

Emil Nowicki,
a p t e k a r z  w Wo j n i j ł o w i e .

Igły do maszyn 
wszystkich 

4 _ 0  B s y s t e m ó w .
lEMBggftfci r m m t *

Poszukuje się

MP tłtt 2iBIUSłifc£U
wartości 30—40.000 w dob.ej glebie, bli
sko stacji kolejowej, z inwenta.zem go
spodarczym i dobremi budynkami. Oferty 
zawierające dokładny opis wszystkich 
szczegółów i waruuk >w (z wykluczeniem 
pośredników), przesyłać należy do Admi 
nistracji „Dziennika Polskiego11 pod Bdre- 
sem 8 .  W . 2 9 .  4006 1 - 0

E

pllepsję
(choroba iw. Walentego), le
czy U s t c w n i i  lekarz spe- 
cjslista l » r .  K IL L U Ś C H .

Srti -teńt Dresden (Saasonia). usaniejznił 
prawie * 4 0 0 0  wyleczeń. 3533 15 —104

i W s i f s i k f e

CZASOPISMA
są zawsze do u&bycia u

kolportera w Stanisławowie,
  który się poleca łaskawym względom
H 3323 22 0  P a t e r d u W S h l .

Konkurs.
Celem obsadzenia posady ka

sjera przy u r z ę d z ie  gauiunym w 
Dobrouiłlu, ogłasza się niniej- 
szem konkurs. Z posadą tą po 
ł ą t  zona jest płaea ę, kwocie 
rocznej 3(5 zł. w. a., prZjtem 
obowiązek złożenia kaucji w 
gotówce, lub papierach publi
cznych, wyrównywająccj rocznej 
płacy. Kompetujący o tę posadę, 
Która na rok prowizorycznie na
daną będzie, mają swe podania 
wnieść do 20. maja b. r. do 
Rady miejskiej. 4047 2 - 3  

U r z ą d  g m i n n y ,  
w Dobromilu, 1. maja 1877

Już I. czerwca p rze d o sta tn ie  ciągnienie
c e s .  k r ó l .  a i in t r jH c .

losów  państw ow ych z r, 1839
:t w y g r a i i e m l  p r z e s z ł o  1 7  m i l i o n ó w  z ł r . ;  w tej liczbie znajduje się 

% g łO n liK  w y g r a n a  380.000 z ł r . ,  jakoteż wiele znacznych wygranych 
pomniejszych, sprzedajemy c z ę ś c io w e  u d z i a ł y  j e d n e j  p i ą t e j  l o s u ,

na oba ostatnie ciągnienia.
®'75 llm część z wyjąt. najm. wyg. złr. 5 '— 

*(io » s s s u s '50
Je B b b s b 33‘—
/■ » » » b » 4 3 ’—

!/i0 część losu . . . .  złr
J10 b  ............. ... l o  50 fł._ 

8 0 -
H e r j a  i n u m e r  losn przy knpnie bezzwłocznie zostaną wydane, 

(gdyby serja nie zostałr wyciągniąta 1. czerwca, k w i t  u d z i a ł o w y  może 
być u nas wymieniany na inny z  s e r  j ą  w y c i ą g n i ę t ą ,  b e z  ż a d n e j  
« p . a t > .

Dla łaskawego wyjaśnienia ma służyć, że między kwitami udziało- 
W«mi nt> losy wyłącznie i włącznie z najmniejszemi wygranami, nie istnieje 
najmniejsza jakakolwiek różnica i tak jedne jak di-ufctie mają udział we 
wszystkich wygranych i tylko najmniejsze wygrane poprzednio są eskonto- 
wane i odciągane. 3943 j j  q

NYlTRAl & Co., fią Karntnerstrasse Nr. 16, eisernes Hans,
We Lwowie otrzymać można n J ó z e f ą  F r i e d a ,  przy ulicy Krakowskiej.

IWONICZ
Szczawy słone alkaliczne j o M r o iw e

sdaaiom pr( ftsorćw  klinik lekarskich i najzaakomitssych lekarsy skute 
czsie)Bze od wód słonych jodo brom ołych K r e u in a c li ,  H a l l ,  H e ll-

Isrom i, A d e lh e id s q u e lle . _ _ _ _ _ _ _  _ _ _
Wyroby chemiczne z wód Iwonickich otrzymanej BALSAM  

leezeń domowych używane, * * *
prfyiządzane wedłng przepisów D ra C m y rn ia ń sk ie g o , ptof. chemii Uni 
w rs j te tn  J*S-e «•’ saiego, D ra  R a d z isz e w sk ieg o , prof. chemii Uniwer 

gyceta lwowskiego i D ra Ł u to s ta ż s k ie g o  w IjY.nicza.

S O L  I M  <  l A l ł J K A
jod i brom ^awierajaca.

Sól ta  zawiera w8»yst*Je 8t^ e składniki w wodaia lwonickiej lozpasaczone.
Używa się do przyrządzania w domu k ą p i U  o ^ i u j ^  (dla osób do
rosłych 2 — 4 kilogr. 200 Mirów wody; d a dwcci la t 10cia l  kilogr. 
soli na 100 litrów wody), or*z do k ą p i e l  n a a ia d a Wy Cji (20 dekagr,

ŁUG IWOYI()|£i
iod i brom zawierający,
} C. wł. 1230. *

silniejszy od leszystkieh ługów Ickarskieh 
n> kundlu sHUjduj(^vycli r ę .

Ł ug ten używa (Ję do nacie*1*® (samym ługiem Ino rozcitńjzonym 
1 : 2 : 5 : 10 wody, stosownie do porady Itk a rz a ); do o k ł a d ó w  
(1 • 5 : 10 ez. wody); do w strzy l* !**® ^ (1 : 15 i 20 ca. wody!; 
do prayrm ąd zan ia  k ą p ie l  d la  m * l y * h  d z ie c i c*«» la t  5 e ls*  
óV3— 1— J '/s litra  ługu na 4 0 - 5 0  litrów w o lj); do kąpiel nakła

d o w y c h  V1 litr  ługu).
W iRonicsu urządzają s 'ę  k ą p ie le  p ia s k o w e , które są nieooeuio 
nym środhlam w cierpieniach sołzowycu, nerwowych, -owych i dua 
wych. Po za obrębem Iwunicsa można p r z y r z ą d z a ć  kąpiele piaskowe 

biorąc 8 litrów ługu ua 200 litrów gorącego piasku.
K i e  u ż y w a ć  b e z  p e y a d y  l e k a r g a j

Świadectwo jednego z pierwszych pro
fesorów c. k. kliniki w Wiedniu.

Do c. k. nadwornego dentysty p. 
D r .  J .  G .  r © P t * i

w Wiedniu, Stadt, BognergasBe nr. 2.

AMenlm lodu m it
zbadałem i nznaję za godną zalecania.

Wiedeń. P r o f  O p p * l z e r ,
emer. Rektor mugoine , prof. 
c. k kiiniKi w Wiedniu, król. 
saski radca uauworny i t. d. 

N b L i D Y :  
we L i r o n l t  w apt. pp. Mikllinga, 

P. Mikoias ha, J. Bauera, Z. Ruckoi a, 
J. Pi opesa, A. Sklepińskiegc, w handl. 
K Krzyżanowskiego i AL. M ullera; 
w K r a k o w i e  u pp. Jahna, Fenza, 
w apt. Stockmara, R. Redyk*, J. Trau- 
czynskiego i J. Ko tajny ; jakoteż we

! wszystkich aptekach, handlach perfum 
i galanterji na prowincji w Galicji i na 
Bukowinie. 3770 2— i

Do niektórych doktorów. Przemyskich.
Do dzii nadokuczaliście mi, wyzywając na mnie po piwiarniach, w restau

racji kolei, hotelu przemyskim, przy śniadankach po handlach i t. d.; bezczeszcząc 
mię nawet po domach urywatnycb, w których wy leczycie, tak wielokrotnie i tak 
niegodnie, ża,znosićJnadal tych nikczemności, jnż mijzabrakło cierpliwości, że zmu
szony jt-stem. sU iąc w obronie własnej i wystąpić na tej drodze, gdyż po pi
wiarniach i t. d. nie chodzę i chodzić nie mam czasu.

Zamiast wzajemnego jjg czernienia, walczmy ! lecz walczmy jak to dla stanu 
naszego przys.ało, na polu pracy, wypełniając Bnmiennie święte nasze powołanie, 
do takiej walki wzywam was, ja, was lekarze, szczegółowo tych, którzy po miej- 
sca h publicznych i prywatnych mię czernicie, wykażcie mi, żeście przez pr/.8"iąg 
10 .etniej praktyki waszej, tyle szczęśliwych opeiacyj wykznali, ii* ja icn wyko
nałem przez półtora roku pobytu mojego w Przem yśir, a będę miał dla wi s 
szacnnun tyle, ile dziś czuję pogardy.

M imo waszych iniryg i przeszkód, które z wasiej strony dozu»nałen.> wy
konałem przecież w tym krótkim czaBie szczęśliwie co następuje:

O p e r a c y j  p o ł o ż n i c z y c h :
1) O b r o t  p r z y  p o p r z  ec z n em p o ł o ż e n i n ,  z w y p a d n i ę c i e m  r ą c z k i :  

u żony p. Smiskiewicza, młynarza, Niżankowice, n żony J. Gorolowsk-dg■>, Ne- 
hrybka Nr. 14; n żony Fieamana, szewca. Rynek Nr. 11; n o n y  Kurna, Drozdo- 
w ice; n żony lokaja, służącego u adwokata dr. Łobuczewekiegc,

2) P o ł o ż n i c z ą  o p e r a c j ę  z u ż y c i e m  i a s t r u m e n t  ów: n żony Jałoń- 
skiego, ogrodnika, Dr obojów; u żony Szczepańskiego, śl„aarza przy kolec Karola- 
Ludwika ; u żony Medyckiego, przykrawacza u p. Janeczka; u żony Więoickiego, 
Rynek; u Ilrehorego, portjera przy ruskiem seminarjmn.

3; Operacje położnicze, wyjęcie przyrośniętych łożysk: u żony WP. Unickiego, 
naczelnika magazynów kolei Karola-Ludwika; n żony Eckstaina Mojż. Krzywcza.

O p e r a c j e  o c z n e : 
n Serkiezowskiego, Nthrybka, zrobienie sztneznej pnpilli; n Jagiełły, Nehrybka, 
to Bamo; YV pani J. P., Przemyśl, wstawiłem oko sztuczne, które się porusza nu 
wszystkie strony jak żyjące.

Z ł a m a n i a  n ó g :
u W. pani Perekładowskiej, Podzamcze, Przemyśl; u W. księ^zowy Walińckiej, 
Targowica, Przemyśl; u J. Hobcus, kow Ga przy u l lei Karola-Ludwiks.

Z w i c h n i ę c i a :
nogi u W. panny Karji Sikorskiej; u Wagnera, ślusarza przy kolei KarcY- 

Ludwika, zwichnięcie ramienia.
N o w o tw o r ó w  n a  g ł o w i e :

n Gitli Leichter, Rynek Nr. 2, III. piętro, raks ua tyłogłowiu; u Stajało- 
wskiego, konduktora kolei Łupkowskiej, tłuszcz&ka wielkości ka.tofli- r lm „ « d a  
artysty dramatyczpego z trnpy p. Woźniakówdk,ago, tłuszczaka na lewym policzku.

R a k a  n a  w a r g a c h  d o l n y c h :
u Makarego Żołobek z stworzeniem plastycznem w aigi; u żony p. Jonasek 

maszynisty kolei Karola-Ludwika.
O p e r a c y j  w  g a r d l e :

u p. Kasprowicza, artysty d- amatycznego; u żony Gizickiego, policjanta; 
u panny Kaszelewskiej, seminarzyotki; u p. Schiitz, inkarza, eityrpacja migdałów; 
n Walnickiego, gimnazjalisty 6. k lasj, polipa, który siedział na języjzkn gar dl a- 
nym;  n Eust. Pelechowicza, Dobromil, nowotv“ór na dziąsłach; u Mikołaja lokaja 
W, p. Jocza, Krzywcza, karbunkut; n W. p. Paklinow ikiego, amputacja palca u 
synka jego, Medyka.

Ś o lH e r ó w  w znpełności spędzonych: n Kołotkiewtóza, Nehrybka; u W

?. Wolfa, urzędnika kolei Łnpkowsklej; u córeczki Szczepańskiej, Z 's a n ie ; a p. 
hura, kowala, trak t węgierski; u p. Korezmarosza, nrzęduika przy kolei Lupko- 

wskiej; n p. Machnikowskiego, Lwów i t. d.
1 wy wobec tych faktów śmiecie mi publicznie zarzucać nieumiejętność 

w sztuce, w wyrazach ordynarnych, sprawdźcie, o co proszę, te  fakta, a spra 
wdziwszy je, wstydźcie się Bami przen sobą i przed tymi, przed którymi niegodnie 
mię czerniliście. Nie pozywam was przed sąd, bo czułbym się splamionym z wam „ 
którzy tylko po szynkach bezcześcić człowieka pracowitego mniecie, stawać przed 
trybnnałem sprawiedliwości; wystarcza mi af nadio, gdy was przed sąd z_ jjych  
kolegów miejscowych i zamiejscowych i pod pręgierz opinji publiczne, a c cze- 
gółowo tych postawię, przed którymi mię czerniliście, dia lego, że j _ nr ii i_, 
prócz tego cl wy mniecie, jeszcze wykonać to, czego wy wykonać nie potraficie.

4040 2 - 2  D a J L i m ą j e u r .

M y  lit m m i woitfow
przygotowuj* do egzaminów na j i  d n o -  
r o c z n y c h  o c h o t u i h ó w ,  t. j. takich, 
którzy nieukończywszy szkół przepisa
nych, chcą zostać jeduoroczuymi Oehutni- 
kami. Umieszcza u c z n i ó w  p r y  w a 
lu y c h  i uczęszających do SSKÓŁ p u -  
b ł i c z n y c l i  w swoim pensjonacie 
przyjmuje także dochodzących na k o 
r e p e t y c j e .  Przygotowuje do egzami
nów na o f i c e r ó w  r e z e r w o w y c h  
Zgłatzać eię można co dzień c-d godziny 
4. po południu. 4U71 1—0

K o e s t l i c h ,
przełożony Zakładu ul. Ormiańska 1 16.

I Yeloriniego, \
^  przeszło 70 lat Szanownej Publi- ^  
f  czności znany 1 z dobrym skutkiem \
\  używany na C l i n l e r ę ,  reumatyzm, w 
S  ból zębów, rany wszelkiego rodzaju J  _  
f  i inne słabości wedle przopisn, do- \ l

>stać można po aptekach i w fabryce ś ł  
f l a k o n  g>o I  z ł r  . 5 0  c n i . ,  wię- " I  

)  kszej ilości za opuszeniem rabatu. i

> Flakony bez mego podpisn są zfał- /  — 1
szowanc. 3805 1 O J

F r .  S z e l ig o w B ił l

O

sicsególniej do okładów n iyw auy. (W  tym  celn rozrsb a  S1« w rzącą wodą.)
S ó l  I  I n g  l w o n i c k i  rozsy ła  się w paszkach biasnanych (k ilu- 

gram  soli * łr. 1 5 0  l i t r  ła g a  z łr . 1 50) po 5 kilogr, r e ip . '5  litrów , opa
trzonych cdpowiedniemi etyk ietam i. Za. te  tylko Z akład  ręe«y, w innej 
zaś farmie wyroby Iwoniekie sprzedaw ano, nie są oryginalne, zw łaszcza 
sól czerwonego mb czerwonawego kolom , k tó ra  je s t m ieszaniną soli i  farby. 
O s t r z e g a  s i ę  p u b l i t m o ś ć , a b y  t a k i e j  s o l i  n i e  k u p o 
w a ł a ,  M uł rozsyła się w paczkach drewnianych 5 kile gram ów soli 
zaw ierających, 1 kilogram  50 cnt. bez opakowania. 4oay  i _ 2

Z a m ó w i e n i *  prayjmnje Zarząd zdrojowo-kąpielowy w Iwomczt 
który udzibia bezpłatnie wszelkich objaćnien, broszur, opisów 1 t. d.

t e t a t t t i  Etstratt
lec«y ** gwarancją, nawet Eastaizałą nieino, 
męską, »»utki, onjnii, polneje w przeciąg 
4 ty g o d n i 3 4 -10  1 5 — y

Flakonik wraz z przepisem używani* 
.łr. wa. Korespondencja wprost za przy

daniem gotówki lub za pobraniem p ^ z tó
* T ,  P°d„ 7ŁTdroc,selra » r .  f l c h w a i g e r  v 
Wiedmn VII, Schottenfeldgas.e. Nr CU.

GMf tMi wszttp ntoji, i
jako to wypadanie, płowienie, tworzenie się łns.:i, lec«j ► 
w krótkim czasie, bez ucietania Bię do lekarskiego "S 

traktowania 2

Y B .

O lejek tanlnow y Dr. Moias.
Flakon wrz: ze sposouem użycia 2 złr.

P o  n a j w i ę k s z e j  c z ę ś c i  w y s t a r c z a  j e d n a  f l a s z k a .
Otrzymać można we L w o w ie  n Z y g m u n ta  B u e h e r a ,  w aptece S. . . .

pod „Srebrnym Orłem,11 ulica Krakowska. 3994

Premiowana medalem postępowym na wystawie wiedeńskiej 1873 roku.

Do Przewielebnego Duchowieństwa.
Szczepan Berlyak
obywatel * fabrykant para men 

tów  kościelnych,
poleca sie do wyrabiania różnych robót 
kościelnych, jako też s u t a n ,  r e w e -  
r e n d  i tym podobnych po cenach naj 
umiarkowauszych.

Karolina Berlyak
hafciarka slo tem

poleca się do usknteczniania baldachi
mów, choiągs i, sztandarów dla Stowa
rzyszeń spiewn, utrzeleckich, wetuwnów 
i straży ogniowej.

Ornaty przyjmują się do aplicacji.
UWa GA. Hafty, do których się dods je materja, przyjmują się do wykoń

czania i wykon; wują się jak najstaranniej. Również n« wszelkie zapytania od
powiadamy pocztą. 3787 6—6

S k ł a d  I .  U r i f n a n g e r g M s e  N r .  « .
Fabryka w WIEDNIU Josefstadt, Piaristengasse Nr. 17.

II

Cząstkowe nasze kwity
[na c. k. austrjac.

Losy państw o w e z  r. 1839 .

Va
■_ posiadają przy niezwykłej pewności, jakiej dotąd żaden inny mg 

|  dom dotąd nie przedstawiał, największą nadzieję wygrania B
■  i ważne są na ona ostatnie ciągnienis 1 czerwca b. r. i 1. grudnia p. r. 

O g ó ł  w y g r a n j c .  p r z e s z ł o  1 7  m l l j f e n ó w  z ł .  S
_  Wydajemy 1 sztukę na ‘20 części opiewającyeh . . z ł .  10 H
■  2 „ tych samych lub różuych seryj zł. 20 ■ ■
j |  v u u j) u u •)} zł. 30 -
■  Zamówienia także za zaliczką pocztową szybko nsknteczniają się. Listy 
|  ciągnienia rozsyłamy franko i bezpłatnie. 3995 4-—10
|  Bank- und Weclisler-Geschaft F. BENJAMIN dr Comp.,

W le n ,  Stadt, verlangerte Karntnerstrasse 59, Ecke Giselaatrasse. I
MQQ&OQOOGQQQOQOOOOQi

S T .  W A J D O W I C Z
ę»e LWOWID , nlica Halicka 1. 7,

p o l e c a  s w ó j  o b f i c i e  z a o p a t r z o n y

S* ridLSiALJD n « i  RU,
przyborów do pi sania,  rys owani a  i m alor\v»nla, SŁ

0 1 ‘Uzi 3701 U - 0  S f
galanter/j, perfum. mi|deł i innijch pachnideł. 8

Przybory do robienia kwiatów w wielkim wyborze,
Zakład do odbijania „KART WIZYTOWYCH" a  la minuto i litograiowanyct, juco też 

M O S O tJU A M Ó W  najnowszyub i najmodniejszych w różnych kolorach.
Zamówienia na prowincję Ueczniają się sun. iennie i odwrotną poetą  ta  *ałii<*ką,

OOOOQQCOOOOOQOOQOOQKX>(



« DZIENNIK POLSKI.

Parasolki
damskie od 80 cnt. do 10 złr.

Hafty berlińskie w najnowszym guście na Ran wie i ro
botą, aplikacyjną, na suknie i aksamicie, jako to : Poduszki, 
Dywany, A';typedja, Ornaty, Stuły, Lambreąue, Dzwonko- 
ciągi, Kosze ścienne, Drzymki. Pantofla, Sw lk>, Czapki, Pod
stawki, Torby mycliwsKie, Pasy do strzelb, Bordury do 
foteli, Pularesy, Sakiewki, Znaczki do książek, Mapy, Wi

doki, Ptaszki z włóczki służące do nakrycia lamp.

! « » ■ » « >  na suknie, 
naręezniki, na klucze pod Zegarki itp .,

E ilo z e le ,  S z n e lk i,
Kordonki, Struny do korali, K oraliki prawdziwe, Perełki, 
Paciorki, Bulion, Złoto i srebro do haftu, Centki do wyszy
wania. Kanwę papierową i nieianną, Peneloppe, Pan ..ma, 
Jaw a, Rypaową, szpagatową, wełnianą skórzanną, Wafftelstoff, 
również złotą i srebrną, Pytle, Wzorki do odrabiania i wszelkie 

przybory do robót kanwowych.

Poleca znany z  taniości i doborowego io w» ,c

MAGAZYN DAMSKI

3942 3 -C  (6;
Ł a s k a w e  z a m i e j s c o w e  z a m ó w i e n i a  w g  k o n u j ą  s i ę  j a k  n a j » p i e s z n i e j  i  u  k u r a t n i e j .

przy nltcy B a lic k ie j, 1. 4, w e  L v c u i « .

4 Apteka pod „ Wigierską Koroną“
J .  P I E P E S A

we Lwowie plac Bernardyński,
poleca 3528 18—0

CZEKOLADĘ
p . z e c i w  r o b a k o m ,

którą dzieciom każdego wieku za- 
dawuó można.

Cena jednego Kawałka wraz z 
przepisem użycia 1 8  c t ,  w. a. —
10 sz tu k  zł. 1*30

Za opakowania i stempel przy 
posełkafih pocztowych 10 centów.

Składy utrzymyją: W Przemyślu 
Józef łnarzewski, a p i.; w Tarncw e 
Antoni Tenczyn, a p t . ; w Zbarażu E. e  
Krun, apt.; w łfciszowcu A. Wąso W 
wicz, apt. ^

Znakomita wiosenna

R T K D Z A
l f^ la w s k a

po 40 centów pół kilo 
w handlu

St. Markiewicza
4064 w RynKu ł. 42. 1— 4

>r3000000GOOOOOOOCOOOOOQ£

j J. P. KUZMANY
2  ul. Jagiellońska 1, 7 we L w o w ie ,  
§3909 poleca 24—30)

hm\l\i wyrolf cukrowe,
X wszystkie gaiunki

g ciasteczek dt> herbaty,
O sprzedaje hurtownie i pojedyńczo. 
q  Cenniki na żądanie frank >.
coooooooooo oooooooooooom

poszukuje od 1. czerwca umieszczenia 
I  askawe oferty prosżę nadsyłać pod 

adresem J .  H l e s z k o w s k l  w Żyrako 
wie poczta Dębica. 4077 1—3

B
Br. z u t  fflafrtnkii
równie jak lat poprcednich 

_ tak i w tym roku wyjeżdża 
t  *06i na sezon letni i-a
|  do Szczawnicy
^  jako lekarz ordynujący

S try j!
bezpośrednio cały 

wszelkich zagrani-
apro uradziwszy 

wagonowy ładunek 
cznych i krajowych

wód mineralnych
uzyskaliśmy znakomite obniżenie kosztów 
przewozu, i z tego powodu jesteśmy w 
możności uczynienia panom P. T. odbior
com tej dogodności i zobow lązać się 
pizy odbiorze 30 butelek lub kuflćw na 
raz opakowanie uskuteczniać bezpłatnie 
i  wysyłać franco na stacje Bolechów, Do
l in a , Krichowica, Kałusz, Wolica i Mi
kołajów. 4063 1—5

Nussenblatt i Spółka
w  S T R Y J U .

ET
r - ' V Ł S  “ r ^ę P  At
BROMDRE DE CAMPHRE 

D a  D o e t c u r  C’ L 1 M
Unrćit de la Facnltó de Módecine t Paris

(prix monthyon)

K a p s u ł k i  i P i g u ł k i  D »  CLIN 
b Brom ku kam forowego używaj; się 
w  ilabościaoh m uzęu  i n^rw ów j cho
robach serca i kanałów  oddechowych, 
a  szczegó 'iie j następujących : Astmie, 
Bezsenności. Biciu serca, H ysteryach, 
Padaczce, Zawrotach, Obłędzie, Bole
ściach g ło w y , Dolegliwościach na
rządu moczo-płciowego, dla ukojenia 
Wdzolkich rozdrażnień nerwowych.

W  Paryżu u p. CLIN e t O , ulica 
Racine. 14; we Lwowie, w  aptece 
p. Mikolascha; w  C ztm iow ca/i, w  ap
tece p. Golichowskiego i w e w szyst
kich znaczniejszych aptekach.________

8

KAPELUSZE
najmodniejsze paryskie i wiedsn kie 

przywiozłam w wielkim wyoorz-, 
jako też: n b i o r k i ,  c z t  p ę c z k i ,  } 
n e g l i i y k i  1 i n n e  s t r o j e  polecam ’ 

Szanownym Paniom

6 . FIALIC M
we L w o w ie ,  piać Kapitulny 1. 5. 

Zamówienia aa prowincję za raz ' 
uskuteczniam. 4073 1 ~ S

z kuchnią, ze strychem i drewutnią 
za ra z  d o  n a j ę e la ,

4067 ulica Św. Zofii 1. 16. 1—3

I  Magazyn Nowości
B J  poa firm ą:

L E O N  F E I N T U C H
w e  L w o w i e ,

przy placu Marjackim, w nowym 6ma^hu Banku Hipotecznego, 
vis-A-vis Hotelu Gorge’a, 

p  o  1  g  c  e :

wielki wybór najnowszych PARASOLEK en-tout-cas.
W y r o b y  z  b r o n u u  ciemnego i 

złoconego, jakoto: garnitury kom
pletne na biurka damskie i męskie, 
kandelabry i zegary, figury na ko 
minki, pojedyncze kałamarze, lich
tarze, popielniczki itp. przedmioty.

W y r o b y  z p o r c e l a n y  i s z k ł a
francuzkie.

J t l f l j o l i k i  angielskie i francuzkie.

W y r o b y  z  d r z e w a  1 s k ó i } ,
jako to: necesserki do robót dam- 
sk ic l, neccosery damskie i męskie, 
teki do papierów.

Albumy i rami i do fotografij od 
zł. 1-50 do najdroższych.

P b g l l a r r s y ,  p o r t m o n e t k i ,  
c y g n r n i r z k t  itp

L o r n e t y  teatralne i polne od zł. 10 
do najozdubniejszych.

K n t r y  i t o r b y  z urządzeniem i 
bez, dla dam i mężczyzn.

H a c h l *  r z e  balowe w wielkim 
wyborze od 1 zł. do najpiękniejszych

K w i a t y  francuzkie w wielkim wy
borze.

R ę k a w i c z k i  o 2, 3, 4 i t> guzi 
kat h wiedeńskie, francuzkie i an 
gielskie

K r a w a t y  i  a z a l l k i  męzkie i 
damskie w wielkim wyborze.

K a p e l u s z e  myzkie filcowe angiel
s k ie ‘od pp. Cnribtis w Londynie 
po zł. 2-75, 4, 5, i 6-50. Cylinry 
Dam uzkie i angielskie. Kapelusze 
składbue (chapeaux mecaniaues) 
po «.!. 8-50, 10 i 12

K o > z u l*  męzkie białe po zł. 4.

K o s z n l e  k o l o r o w e  tylko z pra
wdziwego „Oxforth rn irting“ w 
wielkim wyborze kolorów i deseni 
najnowszych.

K o ł n i e r z a  1 m a n k i e t y  webu- 
we angielskie i shirtingowe.

S k a r p e t k i  i p o ń c z o c h y  nicia- 
ne fil d’E^osse, wełniana i jedwa
bne, oraz pończochy damskie fil 
d’Ecos8e i jedwabne ajourowe i 
haftowane.

O o r 8 e t y  francuskie po zł. 2’75, 4, 
5 i 6150;

S z a l e  d a m s k i e  (Hymalaya) ai. 
gielskie.

L a s k i  i s p t e i n t y .

S c y z o r y k i ,  b r z y t w y  i n o ż y 
c z k i  angielskie.

W s z e l k i e  a r t y k u ł y  d o  t o a 
l e t y .

W i e l k i  w y b ó r  najnowrzych wzorów ł . lŻ H te r J l  francuskiej i angiels.

S k ł a d  w o d y  k o l o t  „ k l e j  we flaszkach po ct 50, z i. 1, 160 i 3.

Cteay ■ *»*«nnuarkow ane.
Zamówienia zamiejscowa uskuteczniają uuWrotną pocztą.

Roman Woiczyński
%9 J 3890 13-0

11,
XXX

y.u

we LWOWIE, ulica Ha icka, róg* Wekslarskiej, 1.
otrzymał na obecny saison w wielkim wyborze

n ą in o w s z e  na. N u k n ie  rf tm s U ie

Materia wełniane, B&reże, Peiiale, feelif, Miny, Zefiry, Oiforty.
JNTaterje jedwabne i aksamity.

Płótia i bieliznę sMową.
Gotowe Su kn ie  ! Okrycia d a m s k i e ,

Szale i Ołrustki damskie.
Gotową BIEŁIZNE damską i męska.

Wszelkie zamówienh wykonuje n &j a ku r a t n i e j  w o z n a c z o n y m  czasie.

n r a s p c m s i r s n iR a c '- - n r -

h> K

< n V

'A C J

• v W l ^^naazKaneeiKjgnnt..:: - tfai - -;aA-/.---g-,ir-r-.-i'ra5P3sa u i.̂ iiłTwar-, .̂CT-gaeaic.Łj^a;<^)ar'? WIJK-KT.". '1

•Inż zn an y  z ta n io śc i, r z e te ln o śc i i d ob rych  tow arów  b a n ie !

G.K. NOWI CKI EGO obok Hotelu Warszawskiego — poleca

I  h n s l k t  fularowe i batystowe od 
zł. 4*50 do 39 aa tuzin.

W i e l k i  v  i  b ó r  k a t i  u n i k ó w
wełnianych cd zł. 1-50 do najlep
szych jedwabnych.

R A W Y  Ceylon piękne duze, Moccę arabską prawdziwą, Jawę złotą pra v<!ziwą, nem niej tańsze gatunki, ręc:ąc za smak czysty. — H E R B A T Y  chińskie i ro 
syjskie zjednały bol e  wzięteśe! pół kilo z'r. 1 •’ 0, 2, 3 i 4. — W I N A  WęgiersUe, Austrjndkie, Styryjskif-. Reński -, Francusl-ie^i deserowe, okoio 50 gatunków 
butelka od 55 cnt. do 6 złr " P O R T E R  angielski. — P I W  A  butelkowb: Snhwe. ha-kie, Pilzueńskie i Krasiczyńskie. — W Ó D U I ,  R O Z O L U Y  1 L 4 -

K W O R Y  z fa l)* "  . 2sń"u k le i, Bialskiej, Opaus!oej i 'zagranicznych. ____
Wsz-lkie artykuły kuchenne wchodzące w skład mego handlu korzennoge, wyborne a najtaniej. 3946 10--0

W o d y  n ? i i e r a l n ^  z /aręezeniem prawjlzijpśt-i i świeżości pocztą j ak najstai anniej opakowane.

K o ł d r y  i p l e d y  angielskie w 
wielaim wyborze, począwszy od 
zł. 8 do 100.

Zamówi -nic od zh. 50 posjłam flanko do każdej stacji kqj i galicyjskich, nie licząc ró-.' nież nic za opakowanie, 
przesyłk "pocztą zs zaliczką uskuteczniam n«jj jmienniej odwrotnie. — Dziękując za -lotychozaf. iwo zaufanie i wzirlędy Szanown 

t»k mieisor. jsk i na prowin./.ji, polecam się takowym Ujjdnl. ? p o w a ż n c . i ' U u s t i i w  K a z i m i e r z
iym P. T. kupującym 
w ie k i ,

P ła .s a s c a e  angielskie 'gumowe w
najlepszym gatunku, po zł. 12, 14. 
16, 18 20 itd.

t c  ^ # 0 1 0 ( ^ 0  m  m m *  i
f | r  Ju ż , n s d e w ł j  p i e r w s z e  t r a n s p o r i i  "W-ś 

z tegorocznego napełniania, n a t u r a l n e

P a ra so le  angielskie i francuzkie 
jedwabne po zł. 5, 6, 7, 8, 9 i 10 do 
najlepszych pa-agon o 12-tu i ' 6-tu 
prętach stalowych.

K a m a s z e  sk órzane  i w atierprc  f 
an g ie lsk ie  do  p o low an ia  i konnej 
jazd y , w w ie’k>m w yborze.

K a l o s z e  męskie i damskie angiel.

0

u  
> 0
I S i  Selcerska, 8p a ' , Scfiwujli 
w  badzka, Gisshiibler, Karle

&

n IHBRAŁPIB

P a p i e r  listowy (papier de fantaisie). j

Bardyjowska, Budzińska, Hunyady, Em ska, Facliing n,
W  Fridrn:1 skalska, G le i 'h e n b e rg s k a , K issi-,gen , Rakoczy, ^
W  M aricn b ad z ia , O bersalzbru im  , P y rin o n tsk a  , Ra beJi cńsl-a,
S p a- , S ehw idbachska, Ż -.gestow Ska , bil-ńaka , E g ę r -F ia n z rm -  ?j 

ssh u b le r, K arlelm ilzkie, K ryn icka, 1’iln iw sk a , S tid tc l  iitzl-n. ■
Do ty g o d n ia  w szystkie inne  sp o d ziew ane . 3889 6—0 t®'
Sól moiska do kąpiel, Sól rabczańska jodowa. ^
Sól f  ranuansbadzka i t. p inne rozsela n a j s t a r a n  nlr j op&- ^  

kowane p o i  gw arancją  prawdziwości 1 śwież «iścl. %
Główny M a d  naturalnych wód mineralnych Ck

l# ST. A  A B K I E W f lJ !  A 7JZ7 |
® »  “ - S e * # #
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SZPRYC0WANI1-.
Z ROŚLIN MaTICO 

P. biRIMAUŁT et Cle, Aptekany w Pęryn?y
8 , ulica Vivienne.

Przygotowane z UśC drzewa rosnącego w Peru, leczy szybko 1 nleełiTbnia 
rzeraąezki najuporczywsze i zastarzałe. Apteka Onmnuii et Cbnę>. dla leka
rzy, którzy mają zwyczaj zapisywać balsam 1) aiwy za pon t klejowa-' 
tości, przygotowuje plkułkl z essencji Matico 1 balsomu kopaiwy.

Pig i'kl te, nietylko źe zawsze skutkują w ja : najkrótszym cza , t le  na, 
wet nie mają tyle nieprzyjemnej woni balsamu kopaiwy.

Każdy flakonik opatrzony jest podpisem (■ r in iM u lt et C e o p .
Dla unlkntena licznych fałszerstw i naśladownictwa żąda.: aby stempel 

rządowy francuzki koloru niebies icao. stosownie do prawa . 26 Uatopada 
187? iiiaraa fabryczna i podpó GR1MAULT e, COMP znajdowały*£ na je
dnej ety zecie.

Dostać można w głównych aptekach w POLSCB i w A USTRYl. 
łiiniiniH łiiTriiiiiirrm Tnitiim rm ni

Wielki skład prawdziwej p e r f t t m e r j i  francuskiej i angielsku li tylko 
z fabryk renomowanych za granicą. 4032 3—6

Codzienuie dwu
krotna komuni

kacja pocztowa i 
stacja t-Jegraficzna.

I

Trenczyn -Teplic
w Węgr/iech-

3 i pół godziny od 
stacji kolejowe; 
Waa gneustadtl

(Waagtfcalbftfrn) odległy.

Gruntowna i szybka pomoc we wszelkich chorobach!
U t r z y m a n i *  z d r o  l a  polega po większej części na czyszczeniu i czystem utrzymaniu 1 w P°P10-

raniu dobrego trawienia Aby to os: jgnąć, najlepszym i najskuteczniejszym sroaKiem |

B A L S A M  Ż Y C I A  D r a  R Ó 8  V .
Ba diiil ten odpowiada jak najlepiej wsstlkim tym wymaganiom , tenże ożywia całą czynność trawienia, tworzy 

zdrową i <«ystą krew, a ciału powraca dawną siłę i zdrowie. . . , .
Tenże j  sst na wszystkie utrudnienia w trawieniu, mianowicie: brak apetytu, odbijanie kwasu, rozdęcia nnanosci, 
kurcz żpłądka, zanegmienie, cierpienia hemoroidalne, przepełnienie żołądka potrawam' itp , niezawodnym i ao- 

Iwiadczoaym sr Jcd ir, domowym, który przez swą nadzwyczajną skuteczność ogólnie się rozpowzechnu

Jedna wielka flaszka 1 złr., pół flaszki 50 cnt.
Bardzo wiele podziękowań jest do przejrzenia. Na zlecenia frankowane wysełam Balsam za pobraniem należytosci. 

Wielmożny Panie!
Potwierdzając udbiór łaskawie mi przysłanych 5 flakonów Balsamu Dra Rosy, oświadczam Panu, że ze 

skutku 'egoż jestem nąj-upełniej zadowolony, za co Panu niniejszem serdecznie dziękuję.
Cierpiałem przez blizko 2 lata na dolegliwości żołądka i czkawkę, a środki przez pierwszych lekarzy tu tej

szych mi ordynowane pozostały bezskuteczne. Dopiero od czasn, gdy pański „Balsam życia“ używam, do <gli- 
jt )ści te ustąpiły i czuję "ię jakby odrodzonym; dziękując Bogu, źe przez przypadek o pańskim w skutkach 
swych zaiste cudownym środku się dowiedziałem i pragnąłbym go podać do powszechnej wiadomości i polecić 
wszystkim cierpiącym. Pragnąc wyborny ten środek mieć zawsze w domu, proszę para o przysłanie mi 10 fla- 
lam iw, na co 10 złr. wal. anstr. załączam. — Składając Panu raz jeszcze moje najszczersze podziękowanie, pozo- 
staję z Wysokiem poważaniem J f łK ó ł ł  H u r k a ,  majster bednarski.

Jasny dn a  6 . lutego 1874. (MoMawa).
D o łaskawego u w z g lę d n ie n ia !

Dla uniknięcia niem iłych nieporozum ień upraszam  nprzejmie Wbzybtkich P. T. odbiorców, ażeby
D ra IlO S Y  B A L SA .M  Ż Y C IA

zamawiali u a p t e k a r z a  R .  F r a g n e r a  u  P r a d z e ,  uczyniłem bowiem spostrzeżenie, że w wielu miejscach 
odbiorcom żądającym poprostu Balsamu życia, a nie wyraźnie Dra Rosy Balsamu życia, wysyła się jakakolwiek 
nic nie warta mięszamna.

M*ra,ir>d»imy D r a  H o * y  H a l s u  m by c ia
otrzymał ra )żna tylko w głjwnym składzie w yrajającego go B -  F r a g n e r a  w aptece „zum  Schwarzen Adler“ 
w Pradze, Eck der Sporngasse Nr. 205 ; we Lw ow ie u Zygmunta Ru^kera apt.; w K r a k o w i e  u J. Trau- 
r z ;  .sic Ko ap t.; w B y m a n o w l e  u W. Wojtynkiewicza ap t.; w S t r y j a  u  Leona Gartnera apt.

Wszystkie apteki m onarchii, jakoteż handle mat°rj»łów mają mój Balsam na składzie.
PRAGSKA DOMOWA MASC UNIWERSALNA

niezaw odny środek  do leczen ia  w sze lk ich  zapaleń , ra n  i w yrzutów . S ł o i k i  p o  2 5  i  3 5  c n t .  H« 
" R o l ^ O T n  p rzez  lek a rzy  za na jpew niejszy  i najn iezaw odniejszy  środek  na przyt : -

* ł  i l c Ł  S i U C f l l ^  p iony  s łu ch  i g łu ch o tę  uznany . C f  n a  1  z ł r  w .  ft* 38^2 6 - i 2

Od w ieków  sław ne t.ermy sia rczane  od  29 do  32° R. p rzeciw  p odagrze , 
reum atyzm ow i, n e w ra lg ii, sp a ra łiio w an h i, chorobom  skórnym  i kostnym , syfilis, 
szkrofułom . — P o czą tek  sezonu 1-go m aja. — Owc^a se rw atk a , w ody m ineralne , 
kąp ie le  z ig ie ł sosnowych i żelazne, zak ład  leczen ia  zim ną w o d ji , w iole z k o m 
fo rtem  urządzonych  ho telów  i dom ów  p r y w a t n y c h ,  dobre re s tau rac je  i k aw iarn ie , 
co^z ienue  p rzed staw ien ia  w tea trz e , dobrze obsadzona o rk ies tra , p rzech ad zk a  w 
m iejscu  ogrodzonem , salon do czy tan ia  z w ielu dz ienn ikam i, w ypożyczalnia ks ą -^  
żek, bale , k o n certa , dw aj kąp ie low i lek arze  i a p tek a  są P. T. publiczności na t 
u s łu g i D alszych inform acyj udz ie la  3933 8 —20KłtrzMl kfMVJeloiry.

K A N T O B  W Y M I A N
« .  f t -  f o l ł c .

Iakcyjnego Banku Hipotecznego g

>d w w u n k a m i  RJ*jpr7,7 s tę p n ię js z e K ii

>o

o

Biamownej Publicenoici, łycsącej sofc:a 
nabyć tknie, trwałe i doskonale wypróbowane

wszelkiego systemu i konstrukcji,
■nam sasseiy* polecić

wi«jl i i  mój układ 
w Wle«an ln ,  Katutcs-mug 6.
W ypłatę  firyjmnję tak ', ra tam i be* poć- 

■■yżsbania . sny * 68— C
Oenuiki przu-iełam opłr,tm6.

J  ó z e f

USTY HIPOTECZNE,

^  S Ł A B O Ś C I  P I E R S I O W E

SYROPZPODFOSFORANU WAPh/
PP. C1RI11AUL.T e t  C le , Aptekarzy w Paryżu

8 , ulioa Y in e n n e .? Od I 57 I- preparat ten wszedł w powszechne użycie, j^e-c, on katary, . *5
dlur 1 tule koklusz, zapaienie gardła i kanału oddechowego fbronc tes) al j^zegól ] 
nomyślne sprawia skutki użyty przeciwko słabościom piersiowym (pht.siŁ) i marnieniu zj b 
guohotum. Pod działaniem jqg u taje kaszel najunorczywszy ipotn. enie nocn^U|ch ,  g  
szybki powracają do pożądanego zdrowia i tuszy. Efkar2' i  -*<»soku gfowiastej sałaty i laurowych liści p. Grimault. bardzo  przyjemnego smaku, i
M .i .  n wyleczenie k a ta rów  i kaszlów  zw yczajnych. . . .  . . ___. _____.___

i.tdre według prawa ■ «M*-. V !i^  D*. F. P. XXXVIII Nr. 33
'. najw pon'. * dnia lf . grndn r i b . l ,  mogą być użyte do lokowania ha- 
Tiitałów funrla?Eowycfi p-jpilarnycf. kąuoyj małżeńskich i wciskowych, na 
1 kaucje służbowo i wadia.

aą yy tym kantorze do nabycia,
ą i y z y s t W e  p e l e o a u j h  x  p r o Y t in c j l  w y k o n n js i  

a l<5 HMŚsaWsjip*?*®*® d s t e n t e y m  b e *  i t o ł l c f s u ł t
p r u y f b j l ,  ^

J  ' i
369 * 27 - 0

Mri* o wyleczenie katarów i kaszlów zwyczaj....... . ___ . .
Dis uniknlenia licznych fai^zerty. naślac ownictwa, żądać aby strap el K ^ow yflw a- 

koloru niebieskiego, stosownie do prawa z 26 Łlątopada. 18?3, noark* fabryana 
1 podpis GRIMAULT et COMP. znajdowały si< t a  jednij etyUeu*.

Dostać można w głównycu aptekach w POLSCE i w AL 3 T I 1 .

* ZAKŁAD LECZNICZY
ElIXIH

COCA

w  S a s s o w i e ,
piTłoSS a S f " * ” " " * ' W |  i! 0  i  S  mila gościńcem od kolM, stucja Zlo-zów, otwartym będzie

Najdzielniejszy 1 najpewniejszy . "odek powracający s  H AJ

COCA
w yczerpane siły p.zez choroby' i przez nadużycia 
wszelkiego rodzaju. Przewyższa chininę co do dzia
łania tonicznego. Działa szybko i pewno to ostabieruu 
płciowem, upośledzonem i bolesnem trawieniu, bla-P .1 RAIN iaczce i wynędznieniu. P. J . B A I l l

~ B A I U  PARTŹU u P. e .  r o t m i E B  e« C1*, U lle . 
«’A nj.n-st.-H onorć, * • ;  « •Farszatote, w składach materyalów apteczny’d PP- 
Mrozowskiego f Gallego; we L ooiote, w apiere P. Mikolascha ; to K i . Iow e, w apte
kach PP. Trauczyńskicg i i Itedyka; w Poznaniu, w aptece P. Dra MaukiewicŁa.

® 0 .  m a j a  b .  r .
Leczenie wodą, elektryką, gimnastyką, iuhalaejg,, mlekiem. 
Zakład leży uad Bugiem, w pośród tysięcy morgów la. a 
sosnowego. Wyborne miejsce do uży< ia wód mii" ra njen.
4044 3—5

W jdtwca i r̂ i r̂tor otSpomedriaUj: ,>a Ls?»
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% drukarni »D*ieojaik* Poisjtdago51 A, J  ®ogos*a


